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Górnib 4:2. 
pokona.U 

dają zadłużenia czekowe podjąć rozmowy z sena- ce" zbankrutowała, zmianie kurw na orbitę' zmieniły swe oblicze. Lek 

w kasach zapomogowo- tem Berlina zach. okoloksięiycową, z której cje odbywają się tam no-

pożyczkowych, mogą u- · + ZRA wyraziła zgodę na + 40 mln franków szwajcar- prawdopodobnie nastąpi wym systemem, który da- + Basen „Olimpii" dla ka.o · 
dry czy TKKF? biegać się o ich częścio- zawieszenie ognia na dal- skich zostanie zwróconych start pojazdu księżycowe- je doskonałe wyniki na-

we umorzenie. szy miesiąc. Algierii. go. uczania. 
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„Apollo-1411 

orbicie na 
wolcół Księżyca 

W czwa:rtek o godz. 12.:5 en 
su warszawskiego, mniej wię

cej 4 godziny po wejśc.l·u sta~ 
ku „Apollo JA" na Oll'bitę MO
łok'siężycową i po dwukrotnym 
okrążeniu srebrnego g lol>u, k" 
smonauci uruchomili n.a krót
ko sHnilk &tatku, by z orbity 
o paramebra.ch 314 l 100 km 
wprowadz,ić sta·tek n~ bliższą 
ks iężycowi orbi1ę eliptyczną. 
Stacja naziemna zakomun•ko
wa1ła, i.ż mainewr udał si~ i sta 
tek osiągnął o~bitę bliską z,a
pla1nowa1nej . 

Polska siarka 
dotarła 
do Rollerdamu 
~ bm. w. porcie Rotterdam 

rozpoczął się wyład.unek ta11-
k~ ;vca „Norvest" , który przy a 

wiozł z Polski dla odbia.rców 
h o lenderskich p ierwszy trans
port płynnej si.arki. 

Sia l'ka przeładowywana jest 
wpros t na specjaln ie do tego 
p r zystosowane ba·rki rozwożące 
la<lunek do bezpośred•nich od
bior ców. 

Scheel 
Londynie w 

W czwa r tek przed połudn iem 
m >nister spraw z,ag ra.nic-z.ny ch 
NRF. Walter Scheel r ozpoczął 
2-dmową w izyti: w Lon<lynie. 
P rog ram tej wizyty przewidu
}e s potkan ia z szefem Foreign 
Offic e s i r Alecem Douglas Ho
me 'en'l ,jak równ iez z premte
rem Ed war<lem Heathem. 

D l a Londynu tematem nr 1 
w tych rozmow ach jest obec-
n ie sta·nowi ko Bra11d•t.a 
Scheela w negoc .1acjach nad 
b ry tyjską ofertą orzystąpienia 
do EWG, · 

Wizyta miniS'\ra Scheela bę
dz•e ia·k•e niewątpLiwą okazją 
do wyjaśnienia incy<lentu. któ
ry pows•tal w &tosunkach dwu
&t ro11Jnych a do•tyczy różn icy 

zdań na temat obciai:eń finan
sowy<:h, koruiecznych do pokry
c1ia Potencjału militarnego 
NATO. Z danych opublikowa
nych wynika. że koszt utrzy
mania jednostek brytyjskich 
w NRF wzrośnie do 1'30 mln 
fu,ntów szterlingów, t j , o 15 
p r oc. wiece.i w poró·wnaniu z 
rokiem ubiegłym. Równa si~ 
to też Podwojen·i·u wydatków 
na cel.e woiskO'We w ciągu o
sta,tn i.ch 10 lat. A rm ia Renu -
jak poda.Je „Daily Express" -
zat rudn ia 30 tys, cywilnych o
bywateH NRF. Dllien•nik pro.pa-
nuje, aby rząd brytyjski po-
ozynił &uge'°'tie w k ierunku 
pr zyjęcia przez NRF czefoi wy 
n 1kających z tego faktu obcią

żeń. 

u Rolls-Royce" 
zbank rulował 

Brytyjski min»ster d/s dostaw 
lotniczych, F. Co.rf ield oś:wiad 
czyi w czwartek w Iz,bie GmLn, 
że rząd postanow ił przej ąć 
cz ęść iko·ncer nu „RoLls-Royee'a" 
ik tóry zna.lazł się w poważnych 

trudnościach ! i na·nsowych, a
żeby umożliwić w ten sposob 
kontY'nuowanie produkcji, ma
jącej ~stotne znaczenie dla o
b.tony narodowej i współpracy 

z innymi krajami w dlliedzinie 
lobnictwa. 
Rząd brytyjski - ja•k oświad 

czyt Corf!eld - p r zedyskutuje 
z mianowanym już ku ra torem 
uRolls-Royce'a" spra·wę SJl•n1-
ków RB-2: 1, przeznaczonych 
dla amerykańskiego koncernu 
„ Lockhee'd" . Dostawa ta była 
przyczyną powsta•ni a trud•ności 
f>nansowych brytyjs8'iego to
warzystwa. 

Upa<lek „ R otlls-Roye<!'a" jeS't 
najpoważniejszym bankructwem 
w W. Brybanii od cz,asu dru
,g ie j wojny świa towe). Wiad-0-
maść w y wolala w ielkie poru
szenie na g iełdz,ie, gdzie w 
czwartek kurs niektórych akcji 
spadł prawie o 25 proc. Obni-1 
żył się bakże ikur5 fu-n.ta s:oter 
,J,Lnga. 

A Cena 50 gr 

Łódź, piątek 5 lutego 1971 roku 
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DZIENNlK 
l:ODZKI 

Jeszcze feden akt dobrei woll 

ZRA wyraziła zgodq 
na przedłużenie rozejmu 

o ieden nliesiqc 
„Przegraliśmy bitwę, ale nie wojnę" - tymi słowami Rząd eg.:'J>ski ,podkreśla tBJk>że, 

roz,począł prezydent ZRA, Anwar El Sadat swe wystąpie· że celem tej <lecyzji jest je-
nie w czwartek po południu na forum Zgromadzenia Na-
rodowego ZRA. dY'nle dainie Jeszcre jednej szan 

Prezydent powiedział w trakcie swego przemówienia, że sy Izraelaw.i 1podponądkowa·nia 

Zjednoczona Republika Arabska nie pójdr.ie nigdy na s ię postanowienoiom Rady Bez-
kompromis co d-0 dwóch zasad: konieczności Odzyskania ń "' 
wszystkich terytoriów zajętych podczas 6-dniowej wojny p iecre stwa z 22 n&topa~ li967 

oraz gwaTancji prz)'7<nania praw nll!rodOWi palestyńslden111. ro.ku. 
Prezydent Sadat oznajmił, że w odpowiedzi na apel se· Agencj.a France Prene poda-

kretarza generalnego ONZ, u Thanta, ZRA wyraziła zgo-

I 
dę na przedłużenie na jeszcze jeden miesiąc okresu za. je ta•kże, że Sta1ny Zjednocro-
wieszenia ognia, tj. do 7 marca br. ne miały za•pewnlć ZJednoczo-

Prezydent Sadat zapr1>ponował również częściowe wyco· iną Repu•bli kę Arabską, :re 
fanie wojsk h>raelskirh przed upływem 7 marca ze wscho· 
dniego brzegu Kanału Sueskiego, co pozwoliłoby Zjedno• • rzrael o>rred.stawd „pozytywne 
czonej Republice Arabskiej na otwarcie Kanału Suesk.iego elementy" am•basadorowi Ju-

z korzyścią dla gospo1arki światowej. ringowi, jeśli rozejm zostan.ie 

Zalecenie wlaićłwevo wykorzyslanla 
pomieszczeń przeznaczonych na cele 

socJalne 

Zarządzenie prezesa 
Rady Ministrów 

wynikać ze sporządzonych pro
tokołów i harmonogramów. 

fak·t:vcznie p.rzedlużonv. Te „po 
zytywne elementy" mają doty 
czyć C·ałości uregulowa.ni·a k ·ry 
zysu bliskowschodniego oraz 
ewa.kuacjd ok"u,powanych ziem 
arab&ki>eh, 

Za.pewnie n.la amerykańskie 

połączone '" z sugestiamd w 
g>pr.awi~ r<>zwi~zania probl@mu 
i;wobody żeglugi w Zatoce Aka 
ba. Stany Zjednocrone propo
nuj ą demio!'itarymcję ctesntny 

,Sza•rm El-Szeik, bądź też roz
mieszczenie tam &ił międzyna
rodowych. W celu polepszenia warun

ków socjalnych w zakładach 
pracy, prezes Rady Mi11Ji&trów 
zarządził. abv k ierown'.cy za
kładów dokonali wspólnie z ra 
dami zakładowymi przeg'.ąc!u 
zajmowanych pom ieszczeń l J.o 
kali przeznaczonych na cele so· 
c.ialr.e, a aktualnie użytkowa

nych niezgodn!e z prze:macze-
11Jiem l przekazali te pomieszcze 
nia i lokale do właściwego użyt 
kowan ia. 

PolskQ-węgierska umowa 

Po dokonainiu wspólnie z ra
dą zakładową ustaleń, zostaną 
sporządzone protokoły i harmo
r.ogramy przekaza·n ia i dostoso
wania na cele socjalne pbmiesz 
czeń, podp'.sane prze, k ie rowni 
ka zakla<lu pracy i przewodn'.
cząceg<> rady zakładowej, 

. . 
wym~anre towarów rynkowych o 

Podpisane 4 bm. przez mini-
strów handlu wewnetrznego 
Po.16ki i Wę~er, Edwarda 
Sznajdra i Istvana Szurdi p r o
tokoły uiSt.alają. że wartość te
gor ocznej wymiany tow.arów 
rynkowych między reoortami 
han<llu wewnęt r-z:nego obu k·ra
jów w yniesie 31 mln zł dew„ 
co stanowi ponad 35 - p roc. 
wiztost w sto.sunku do roku u
biegłego. 

W związku z tym nasz ha·n
del otrz~ z Wegier m. in. 
dywany, konfekcję damską, 

wiatrów.ki dz.ieciece. różne ar-

tylmły gospodarstwa domQWe
go z tworzyw sztucznych , me
tali d szkła, galanterie kaletni· 
czą, zabawki i a r tY'kuly pa
m·iąt1ka1rskie. W zam1an za te 
to~ry przeka.żemy na rynek 
wegierskd m. i•n. maszyny do 
szycia, artykuły kosmetycz ne, 
przybory toaletowe, niektóre 
wyroby tekstyl11e, artykuły pa
miątkarskie i wódke. Niez,ależ

nie od ~e.go, d-la rozszerzen ia i 
wz:ba.gac~nia wyboru \Qwarów 
na obu rY'!lkach, dokonana bE:
d Ziie wy.mi.ana asortymen·rowa 
mebla l obuwia. 

Umarzanie części pożyczek 
w czekach - uprawnieniach 

Kredyty ratalne udzielone tud 
ności na zakup artykułów prze 
myslowych, których ceny obni
żono uchwalą Ra<ly M'.nJstrów 
z 12 grudnia ub. roku, zostały, 
Jak wiadomo, częściowo umo
rzone. Decyz.Ja ta dotyczy rów
rież członków praoowniczych 
kas zapomogowo~pożyc2lkowy>eh, 

którzy nabywając te artykuły, 

sk1>rzystali z kiredytu PKO w 
czekach uprawn·ien:ach. 
CRZZ wydala w tych dniach„ 
opracowane wspólnie z PKO, 
przep:Sy precyzujące tryb · Postę 
powania przy uma.rza·niu tych 
zadłużeń. Wkrótce bę<lą one 
przekazar.e wszystkim PKZ-P 
korzystającym z k1redytów PKO. 

Umarza·nie kredytu w czekach 
- uprawnier:!·ach odbywać się 
będzie na takich samych zasa
dach iak w przypadku zakupu 
artykułów, których ceny obni
żono, na kredy.\ zac'.ągnięty bez 
pcśredn'.o w PKO (dawnym 
ORS-ie). A więc kwota za1Uuże
n:a wg stanu na dzień 13 . grud 
r. ia ub. roku zmniejsza sii: o 
taki sam procent, o ja1ki ,obni
żono cenę detaliczną tego a .rty
kulu. O tak obLiczoną kwotę 
umarzen.i.a zmniejsza si:ę ostat-

nią lub ostatnie raty s·pfaty po. 
tyczki w czekach. 

Dokonuje się teg0 na pisem
r.Y wni~ek członka kasy (na 
odpowiednim formularzu), zło
żony w PKZ-P wraz z dokumen 
\ami potw'.erd·zaiącymi nabycie 
artykułu, który sta11Jiał w: gtud 
n·'.u. Chodzi tu o rachunek o
trzymany przv zakupie, a w 
przypadku, gdyby nabywca n:e 
m'.ał rachuDku - o przedłoże
nie karty gwarancyjnej. Wykaz 
z,ainteresowanych wra'1: z infor· 
macją o stanie :Ich zadłużenia· 
(W dln'.u 13 grudnia ub. roku) 
kasa prześle do odpowJedniego 
odd2l'.alu PKO, który obliczy 
kwoty . umorzeń. 

Te czynr.ości, .pracochłonne 
zwłaszcza przy obliczaniu stanu 
zadłużeń. ka~y powinny zakoń
czyć do 30 czerwca br. Do chwi 
li załatwienia tych formalności 
wszyscy pożyczikobi orcy bę<lą 
obow'.ązani spłacać ra.ty w daw 
nej wysokości. Jeże!.i w tym 
czasie ktoś .spłaci Już całą po
życzkę, kwotę umorzen:a wy
płao;.. mu się w gotówce lub też 
- na jego życzen'.e - · zaliczy 
s ię ją na spłatę, pożyczki gotQw 
kowe.1 w kasie albo r.a wkłady 
członkowskie • . 

Dalsze rozszerzenie 
wojny w Indochinach 
e Działania zbrolne ńa lerJ lorium 

khmerskim 
e Akcla „na granicy Laosu11 

Sliły amerykańi!'ko-sad.gońskie w Indochinach wstą,'l)iły na 
nQWy szczebel ~kalacji dlliałań wojenny~h. W czwartek 
nadeszły wiadomości o nowej inwazii oddziałów sajgoń
likich na Kambodżę. Według doniesień agencji ameryka.n
"kich, siły sajgońskie, oceniane na 10 do 20 tysięcy żołnie

rzy, po<!Jęły działania 7.bro.)ne na terytorium khmerskim. 
Sily te korzyst<l•ją ze wsparcia amerykańskiich myśliwców 

bomb«rdujących i śmigłowców. Obserwd!torzy poókreśi.. ; "

że jest to najwięksZa operacja mihtarna, które.I do~onano 

na terenie ka.mbod>iańskim od craisu amerykańskiej i po
łudniowoWlietn.amskiej ofensywy w maju i czerwcu u,b, 
roku. 

Pu•nktami wyjściowy.ml d-0 o
fensywy w Kambodży były 

jak się przy.pusz.cza - &rugi i 
trzeci okręg wojskowy Wiewu 
mu południowego. 

Ofi.iCJalne kola amerykańslkie 
zaczynają uchylać rąbka ta· 
jemn•icy otac.zaj ącej sprawę iTl
wazJi .na Laos doko.nanej przez 
&iły połud.nf.owowietnamskie, 
mające wspa·rcie lo·tnictwa USA. 

Jaik wiad•omo, pi-erwsZe donie 
s ieni a zam ieściła na ten temat 
we wtorek japońsik:a a•gencja 
prasowa Kyodo. 

W czwat' te·k ra•no z<! :rJnem~n 
11ym oświ·adczeniem wystąpił 
rzec7lnik dowód.,.,twa amery·k.ań
sk iego w Sa jgonie. Podał on, 
że poważne siły połu.dnlowo

w ie•tnamskie i amerykań~k·ie 
podjęły za•krojoną na szeroką 

s·kalę ofensywę „noa po·~ra.n.ic~u 
Laosu" i ponowinie zajęły ba
zę Khe sanh (płd. Wi.e,tnam) 
:onajdującą si ę -0 kilka kHome 
trów od gra•n.icy laotańsk•iej. 

WoJsk.a te korzystadą ze wspair 
cia bombowców i 9m.i,głowców. 

Rzeczn ik ipod•al, że w a-kcjJ 
„ ·JLa g·ra1nicy Laosu" uc-z-estn1i
cty 9 tysięcy żołnierzy amery 
kańslrich. Ponad•to w ope·rac.fi 
tej bie.rz,e ucizfa•l ponad 20 ty
sięcy żołnie.rzy poluciniow1>wdet 
namsikoich. 
Według rpogłosek, gra>nica La

osu pr7.le·kroczona zosta~a w od 
leglości 15 kim od amerykaq· 

11k·iej bazy Khe Sainh, w ,pół· 
nocno-.:oa•eh-0ct1liej częSc.i W iet
namu polud•niowego. OperacJę 
te: poprzedzić miał desa•M żoł
nierzy relliomu saj 1gońStkiego na 
terytorium Laosu. 

Prasa amer~ańska ujawinia 
pewne sz,czegó!y amerykańsko· 
sajgońskdej inwazji na Laos, 
oo do k16rej oficjai1ne koła 
USA zachowują dużą wsitrze
mi~źldwość. D!'.ien.n·ik „Chicago 
TJ".ibune" 110wołując 11ię na sta 
ej i: telewizyjną CBS ,p~ze, że 
pla•n ~racji wojsk amery:kań 
eko-saj,gońskich w Lao.sie o· 
pracowa•ny .ro'std w Waszyng
tonie i Saj.gonie i 'był z,a twieT 
dzony pnez prezydenta NixQ
ina Zl stycznia br. 

Zgodinie z tym plainem, w o
fe,n>ywnych d'2liałain.ia·ch ma 
br.ać udzd•ał 25 tys·ięcy tołnde· 
ny, sajogońsk.ich i 9 tysięcy 
wojskowych amerykańskich. 

Nowy ciqgnik 
z „Ursusa•• 
Zakłady Mechanlczine „Ur· 

Właściwa jednostka nadrzęd
na nad zakładem pracy jest oo 
pow'.edzialna za to. aby przeka 
za11ie pomieszczeń i Io.kali prze 
zr.aczonych na cele socjalne, a 
aktualn ie użytkowanych n ie
zgodniie z przeznaczeniem, zo
stało dokonane w ustalonym 
term:n:e. Jl I U 111llJJ1111IJ11111111111 U llll llllllłU 111 llJI Ul I llllUlJ I IJ llllll U I I lllłll I I I I lłUJ I I lllłllll I LU UlliJllIU 

sus" spec~a•lizudące się w 1pro
du1~cji oiągndlków rolniczych 
systematycznie WlOwocześniają 
swoje WY'J'Oby lepiej do!ltosowu 
jąc je do rosnących wymagań 
nowoczesnego ro1n1ctwa. W za 
kładach skonstruowano nowy 
ty,p cią.g.ndika średiniego C-345. 
Jest to zmoder·nizowaina, now~ 
czesna konstr.u·kcja. Nowy _ciąg 

n~k posiada zwiększoną moc 
silnika, u•lepsi,one mecha.nizmy 
m. in. układ kie·ro'W.ndiczy. Od
rnac.:a s i ę on nowoczesną syl
webką l 1-epszymi wrulorami eks 
ploa·tacyJnymi. ZM „Ursus" wy 
konały j.uż próbne seJ'>ie nowe 
go c1ą'1Jnika. W niedługim cza
sie rozpocllnie się jego seryj.na 
prod·ulkc~ a. 

Przekazywanie ma być za
kończor.e do końca b'. eżącego 
roku - a w wyjątkowych i 
uzasadnionych p r zypadkach 
naj późn :eJ do 30 czerwca 1972 
roku. 

Również spółd zielcze zakłady 
pracy powinny dokonać analo
g icznych przeglądów i p rzeka
zać do właściwego użytkowa
ni a pom ~eszczenia i lok.ale prze 
zr.·acwne na cele socjalne. 

Prezes Rady Min'strów zobo
wiązał m:nistrów, kierowników 
urzędów centralnych i dyr ekto 
rów zjednoczeń do nadzoru nad 
prawidłową oraz terminową 
realizacją ustaleń, które będą 

W ponad 600 szkołach podstawowych w Polsce 
nauka odbywa "ie po nowemu. W najbliższych la· 
tach bedzie ich kilka tysięcy. Nauczyciele chcą 

uczyć lepiej, efektywniej i ciekawiej. Aby to 
osiągnąć, Sllkola musi zmienić swe dotychczasowe, 
tradycyjne oblicze. 

Zaczelo się od pow. pulawskiego w woj. Jubel· 
skim, za przykładem które::o poszły pewiat gnie
źniel1ski. wo.i. opolskie. olsztyńskie, poznańskie. 

Zmieniaja sie oblicze i charakter klasy, znikają tra 
dycy jne la wki, a na ich miejsce pojawiają się sto 

Zmienia się więc w sposób zasadniczy ch&rak
ter lekcji. W miejsce systemu werbalnego, parnię· 
ciowego, mało efektywnego - polegającego na 
tym, że nauczyciel przeka..:uje wiedzę, odpytuje, 
kontroluje i zadaje prace domowe, wkracza pro
ces czynnego, zaangażowane.:o twórczego uc..:enła 

sie, przyswajania i utrwalania wiedzy, 
Kilkuletnie doświadczenia eksperymentu puław-

5kiego, nrowadzonego pod kierunkiem m•nstytutu 
Pedago.giki, dowi<>dly, że unowocześniony system. 
dydaktyczno-wychowawczy przynosi efekty, Wy 

Szkoła zmienia oblicze 
liki. Klasa staje sie pracownią 
pracy ucznia. 

warsztatem 

Zmienia sie styl i cha.rakter nauczania, ulega 

Myszka za„. 
20 tys. dolarów 

W maju XIV Zjazd KPCz 
przeobrażeniom proces uczenia się. Nauka wszyst
kich przedmi<>tów odbywa się w klasach - pra
cowniach, wyp!>5aŻ()llyCh w pomoce naukowe: wy
kresy, mapy, modele, urządzeni,a audiowizualne: 
projektory, magnetofony, odbiornik;i radiowe, te• 

bitnie maleje drugoroczność, spada liczba ocen 
niedostatecz,nych. Blisko 100 proc. uczn1ow z po• 
szczególnych szkół podstawowych w pow. pulaw· 
skim zdaje pomyślnie ewz,amin do !nkól średnich. 

Nowy system dydaktyczno-wychowawczy pozwa
la na stosowanie bardziej zindywidualiizowanych 
metod nauczania. Zadawane są zróżnicowame pra• 
ce domowe, uwzgledniające motliwości zarówno 
uczniów słabszych. Jak i najzdolniejszych. 

Sąd w Wasey.ngtonie przyznał 
w środę 76-letniellllU miesz!kań· 
cowi teg0 mi.a5ta odszkodowa
nie w WY.s-OkOŚOi 20 tys. dola• 
rów od firmy „Coca-Cola" za 
szkody materialne bę<lące na
stę~·twem tego, i:!: r<>k temu 
znalazł on w kupionej w jed
r.·ym ze Sklepów wa,sczyngtoń· 
!llklch butelce z „Coca-Colą" 
zdechł" myszkę. W uzasadTtie
niu pozwu 'PO!srZ!kod'OWainy a'bywa 
tel za,znaczył, te Od teg0 mo
mentu nabrał wstrętu do róż· 
nych artykułów żywnośc'. owych, 
n ie może jeść w ogóle m '.ęsa, a 
jego posiłek z konieczności mu 
si sit: składać tylko ~ maika.r~ 
AU. 1era "i chleca. 

Plenum Komi1etu Cenitra•lne
,go KPCz, które obradowało w 
czwartek ina Zaimku Praskim . 
tpostainow:ilo IZ'WOlać XIV Zjazd 
11>art ii 25 maj.a b ·r. 

I sekr eta r z KC KPCz, Gusta\' 
H usak, za1proponował aby oi>r a 
d y zjazdu tpołącwne były z u
.roc zystośclami 50-lecl•a powsta
.nia pa•r ti.i . 

P odcza.s czwartkowych obrad 
c zlonlko w ie p lenu m pr zyj ę li re 

, ~y&nacJę .~i:,ze'Wpdllll.~zil~e>.&o ~en 

trn.J.nej Rady Zwi:izkóW Zawo- lewizory, 
d owych, Jana Fillera re stan~ W wielu szkołach nowego typu uczniowie przy· 
wiS'ka c,zJontl<·a P cezydium KC chodzą na lekcje bez książek. Podręczniki zo~tają Nauczyciele widzą w tym system.ie dyctaktyczno
KPCz 4 .powie.!"Zy.Ji tę funkcję w domu. Nauka odbywa sie w grup~h. zespołach, wychowawc-zym drogę do nowoczeSIM>ści naucza· 

dotychcz,aso wemu zastępcy czł•on zróznicowanych P<>d względem poziomu uczniów. nia. Idea ta znajduje zrozumienie ó popa.rcie za· 
ka Pre..:yd»rnm KC 1 sekretarza Lekcja jest odpowiednio zaprog~amowana, Mło· równo w kuratoriach szkolnych, jak i u władz 

wi KomH etu centra1lnego Aloi- dzież zaangdowana jest w proces nauczania I woj ewódzkich, o czvm świadczy najlepiej coraz 

kawi Indrze. uczenia s!e . w s~1>sób czynny. U cze~ zdoby:Wa "'.le wieksza liczba szk6ł zmi~nlająca charakter swej 
Na m iejsce A. llndry plenum dz'! i um1e 1 ~tno.sci poprzez samodzielne działanie, pracy, Np. w woj, opolskim i olsztyńskim poważ· 

przyjęło miniS>br a, p r ze wodn i-i twoi:cze myslenie •. akt}:'wńe spostrzeganie, to_rmulo na lico;ba szkół pracuje Już wedlu& nowe1o syste· 
czącego kom iitetu do spraw wani~ I wypowiadame. własl)ych . spostrzezeń I mu. . 

)>oczt i telekomu.ni•ka,<>ii Ka.rela myśli. • 

g~rmain.na. ~- 11n111mm111111muummmmuummum11111nummnmunurnmmmn1mmmumnnn11·· 

• 



Upadł mechanizm dyktatu 
(Korespondencja własna) kowym uezes;tnikiem tej iiru.py, 

w które.i zn.aJ.azł sie w zamian 
za obietnice poparcLa Bra zylii 
I A riientyny, lakiel!o potrzebu
je w swo.1el „wojnie rybac
k ie!" ze Stanami Ziednoczony
m l. Pozostałych oi eć tt ra 1ów to 
w tej chwiłi n.a1barcl·zie1 dYk
tatorskie I ultr a.orawlcowe re
żimy miHta•rne Ame ryki t.aciń
skie.1. Kra.Je te z.a oowied>.ialy 
podpisanie własnej kon
wencji o „zwalczan iu terro
ryzmu I dz:ialalno9cl wywroto
we.!". która k w alifikuiac każ
de~o opozyc jon iste ool it;reznel!!o 
Jako orzesteoce krymini>•lnel!o . 
ma swój wyraźny akcent fa
szystowski. 

Z MeksY'lro, r~ 
ltapuściński 11!1ze: 

Trzecia. na<la:wycujn.a konfe
rencja ministrów spraw zagra
nicznych OPA zakończyła sle 
we wrore·k w Wlll51:yn~onie 
niesłychanym w dziejach tel 
organia:acli Incydentem: dele-
gaeje sześciu państw oi:>uściły 
obrady za,p0wlada.lac podpisa
nie osobnego paktu w sprirwle 
zwalc'Ul<n!a „działalności wy
wrot~e.1 t terroryzm'l'.l". Dale
ko posunięte rozbietności sta
nowisk poszczególnych delega
cj-1 równde'l: nie maj11 prece
de-l!IS'U w hl<Stortl kon.ferencjl 
panamerykańskich. które cha
rakteryzował.a z reguły mniej 
lub bardzie.! formalna atmosfe
ra porozumienia I led<ności. wy 
cażająca sie czesto w 7.•odnvm 
poparciu dele,;ac·l! latyno-ame
rykań.sklch d•la tx>lltyki Sta
nów Zjednocz0<1'1ych. 

Tym razem wszystko nn:e·ble•a 
ło l<nacuj. Przede W!<zY"&tklm 
przestał fun•kclon<>Wać d2liałalący 

dotychczas aut'omatyezn.ie me'C'ha 
nizm dyktatu I domilna.:ii Wa
szyngtonu. Delegacja USA 
p.rzynajm<n.le·J sądząc oo po2'Q

raoeh - nie od·grywaJa na t~l 
konferenc:)i czołowej roll. De
legacja t;a zajmowała stanowl
s·J«> komproml$OWe. k ierujac 

sle <przede wsz~tkim obawą. 

że Orga.nlzacja Państw Amery
kańskich rozdzlera<na · cor4'Z 

1N CSRS 

- ohowiqzkowe 
pasy 
hezpieczeńslwa 

w samoc:hodac:h 
Choc;aż różr:e. badanla przyno 

sza wynikł rozb!eżne liczbowo, 
wniosek z nich wypływający 

Jest wspólny: stosowa~ie pasów 
bezpieczeństwa wiel<>krotnie 
zwiększa szansę wyjści.a obron
ne reki! z kraksy. 

W ok. 75 proc, wypadków 
zderzenie nastepuje czołową 

czesc:a samochqdu. Zranier:ia 
kierowcy t l)&saźerów bi<l<!'ą 

sle głównie z uderz.:!ń o wewnę 
trzne c;zęśeL samochodu oraz 
różne przedmioty wystające, ta
kie jak kierowni-ca, przełączni

ki itp. Un:eruch1>mien.!e ciała 

pasami bezpieczeństwa reduku
je możliwość odniesienia obra
żeń. 

kontli.kta,mł we-
Wnetrznyml może w ol!óle roz
lec~ć S<ie. co dla Waszynl(tonu 
C!l<Zlllaczaloby utrate ważneiio 

lnntrumentu sterowania los.ami 
półkuli zachodniel. Te zabiel!! 
delegacji USA orzynlosly je.I> 
tyhko cześclowe efekty. W rze
czywistości. za konwencją o o
cbronde dYPloma.tów - pople
ra•ną przez Waszyngton - gło

sowała tylko nieznaczna wiek
szość: 13 na 23 delegacie. Kon
ferencja dowiodła wiec. że w 
swojej tradycy.lnel formie sy
stem panamerykański. funkcjo 
nu.jący dość spra•wn ie, choć nie 
bez trudności orzez ostatnie 30 
lć!<t, orzeżywa dz-lsial kryzys, 
który być może iest .1uż n ie
me>tllwy do pn:ezwyc i eżen ia . 

Układy, jakie wytw<>rzyły sie 
na s.aJi obr ad konferencji. od
pow!.ada.1ą z )(rubsza linio·m PO 
dzi.ału orzebieiia .iącym dziś 
przez Ameryke ł..acińsk:;i. 

Na lewym Skrzyd~e znajdują 

sie Chile. Peru I Boliwia . Kra
je te sprzeciwiły sie uchwala
niu jakie.ikolwiek konwencji o 
zwalczaniu ter roryzmu uważa
jąc. te terroryzm iest oroduk
tem n·iesprawiedliwych stosun 
ków spoleczno-elronomic7.nYch. 
i że tylko zmiana tych stC>Sun
ków . może doprnwadzić do · sku 
tecz.n~j llkwidacii orze1a·wów 
terr0<ryzmu. 

Na skra,.inej p rawicy zaś •toja 
Brazylia. Arl(enty na. Gwatema
la. Paral{wa.f. Haiti I Ekwador. 
Ekwador zreszta 1est · orzypad-

A 
merykańska • prasa nie

jednokrotnie stwierdza
ła, że największe kosz 
mary nawiedzają Ricar 
da Nixona nie ~ powo
du wojny w Wietna 

mle, a.ni wydarzeń na Bliskim 
W•chodzie, lecz w związku ze 
wspomnieniami wielkiego kryzy 
su 1929 r. Upie>rne widmo tego 
straszliweg0 krachu gospodar„ 
czego. który nastąpił w okresie 
sprawowania rzadów w BiaJym 
Domu orzez nrezydenta Herber 
ta Clarka Hoovera, prześladuje 
teraz - fak twierdzą obserwa
torzy - prezydenta Nixona. 

Ryzykowne byłoby. oczywiś 
cie. n<>równywanie dzisiejszego 
stanu ekonomiki USA z tym, 
co miało miejsce ponad 40 lat 
temu. Jednak pDWodv do nie
pokoju niewatnliwie istnie.ją, W 
1970 roku nastąpi! w USA spa 
4ek globalne; produkcji pne
mysłowej o 0,4 proc. ta według 
nieoficjalnych danych nawet o 

I wre~zc ie nalli=lelsza ~ r u
pa umia•r knw anych. w k+ ,;.rel 
czołowe m ie.1•<'a 7.aimu ia sta
ny Zlednoczone. Meksvk We
nezuela Kolumbia. Panam•. 
Uru l!!wai. Honduras . Gruoa ta 
)lłnsowała za konwencia o zwal 
cr.<>n l.u aktów nrzemocy le7eli 
bed;'.I oine sto~nwal'1e we>bec dv
ol<>matów i innvrh fu·nkrinn"'· 
r ius>.y 7al(canicz.nvch przebY
wa i ą <'yeh w krajach Amervki 
ł_,:i<' ; ń«klei. PraktV'('?ne z•stoM
w•nle tel knnwenc 1i ie•t 1etl
n.;ik o~ranioe zone on-n iew.ai z.::a
wiPra ona ~ze•eJ! kl"u'ul clo
ou•?.c•.aiacveh du+e dnwoln~rl 
inłerpreiacy i ne. nr'\..'7;<ł tvm ma 
ohrvw i a·>.vw•ć tvlk>o n;iństwa . 
ktńre knnwenc"e · t'H'\do i,c:;7a sfo
Wl'm le~t to racz"i rlr>lrnment 
symhnli""7.ny nił7. on~ratv..,..r ny. 

Wyra ź:n.a kryd.pliz=rci.;t tv("h 
t r7P<'h nurtów le•t . hvć może. 
n~·~ w-o7n i ~i~7vm wvnil<•~m o
~ł!!litn i P·i kn.nfP '" Pf'l~ii (')"PĄ . W.al
k• m ' e<ir.v • i łami nMtenu 1 re
.:ikcii 7~rze1~ c; iP w Ame„veE' 
rJ•<"iń•k i e1 tor1vć na tocum 
n.a iW'\1 +szvm. n a "i'T""7eh1n ~to-
c;11n kńw m i edzvt).Ań~tw()\VV<"h. 

W wygłoszonym niedawno „rę 

dziu •. O stanie państwa" prezy
dent Nixon zmuszony był odno 
t11wa~ zarówno spadek produk
cji przemysłowej, jak i wzrost 
bezrobocia. wsnomnieć o s:i;1'o· 
dliwych skutkach inflacji 1>ra:r: 
o chronicznym defieycle budte 
tu federalnei:o. Nie noświęcil 

Czeao lixon 

nie urzewidzial 

Widmo 
Hoovera 

Z woc.) w stosunku do 1969 r. on jednak zbyt wiele uwagi 
Odbi\o sie to na udziale USA w analizie przyczyn takiego stanu 
ogólnych ro7Jlltiaracb nrodukcji amerykat\skiej g<>Spodairkl. 
całego świat• kanitalistycznego, Obecnie próbują to czynić wy-
który to udzlal (wedłll1t wiary- bitniejsi ekonomiści i komenta-
godnYch obliczeń) obniżył się z torzy polityczni USA oraz in-
43,4 do Cl,3 proc •• czyli o ponad nych naństw kapitalistycznych. 
z proc.. Najbardziej obiektywni spośród 

Jednym :a najbardziej nlepo- nich donatrufa sie źródeł zaist-
kojacych sygnałów dla amery· niale.I sytuacji w wieloletnich i 
kańskiej gosnodarkl jest nieu- nie:tmiernie kosztownych awan-

Opierająe si~ na wynik.11ch stanny wzrost bezrobocia, któ- turach wojennych rozpętanych 
bad.ań właSI:·ych i zagranicz- re na t>OCzątku 1H71 roku stało pn:e„ USA w południowo-wscho 

nych, ezechosłowac~e władze si„ ud!:ialem 5 mili~nf>w ;4-me- dniej AzJ1 I w nadmierny,ch 
. rykanów, " wlec zbłlżYfo się do wydatkach na zbrojenfa. Przy. 

motoryzacyjne Wt>rowadziły o- po:r;iomu g l>l"OC. ogólne.I liczby pominaja oni, że poczynając od 

Rząd NRD gotów podjąć rozmowy 
z senatem Berlina zach. 

Jak imform11Je Agencja ADN. 
premier NRD, Willi Stoph 
przyjął w czwartek dele~acJę 
za.rządu zachodn i<Yberlińsitiej 
Soc jalistycznej Partii Jedno5c i 
(SEW) z przewodniczącym par 
bii Gerhardem Daneliusem na 
czele. 

UczestnLcy ro7lmowy podkre
ślili, że i•nteresy be zp ieczeń
st wa europejskiego wymagają 

uzna•nia taktycznie istn iejącej 
sytuacji. w tym również od
ręb·nego s ta-tusu Berlina zacho 
dn iee:o. miasta które n1e nale 
t y do NRF I w którym jej or
g••na nie mogą sprawować rzą
dów. 

Stwierdzili onf, te obecnie 
Istnieją obiektywne prze•łanki , 
któr ych wY'kQ'l'zystanie umotli
wil'>bY przekształceniie Berlina 
zachodnie.go z ogniska stałych 

konfli<któw I napięć w miasto, 

Eksplozja 
zakładach w 

zbroieniowych 
, w USA 

Jak donosi Agencja Fra•nce 
P resse, w środę w zakładach 

zbrojeniowych w Bru•nswlck 
(amerykański stan Ge<>rgia) na 
stapiła gwałtown·a eksplozja. 
Według relacji naocznego 

świadka, w wyndlku eksplozji 
w fa•bryce amunicji w Bruns
wiek zg i nęło co najmniej 30 
osób, a ok. 100 odni<'.lsło rany. 

tryliona dolarów, co nie mogło 
uozostać bez wpłvwu na rozwój 
i:osnodarki i poziom życia na· 
rodu amerykańskiego. 

P 
omijając już fakt, te 
Nixon wyłączył ze swe 
1ro oi:.edzla sprawy poli 
tyki zagraniczne; (zapo 
wiadając wypowiedź w 
tym przedmiocie na 

luty), ani komentatorów praso
wych, ani Kongresu, an; tym 
bardziej ~zerokich mas społe
czeństwa nie przekonały „sen
sacyjne" nropozycje prezydenta 
odnośnie nowego systemu roz
działu śr<>dków z federalnej 
kiesy pomiędzy poszczególne I 
stany, Cóż bowiem pomoże 
na.ibardzie.i nawet kunsztowny 
podział środków, jeśli łączna 
suma dochodów .lest dalece nie 
zadowalająca. Nie przesadzaja 
bowi&m chyba· ci komentatorzy, 
którzy twierdzą, że gdyby na
wet cale 18 mld dolarów, prze• 
~naczonycb do podziału miedzy 
wszystkie steny, nrz:vznać jed
nemu tylkn stanowi New York 

to i tak nie rozwiąże to 
wszystkich oroblemów tei:o sta
nu. Zbyt wiele jest bowiem bo· 
laczek i niedostatków w dzie
dzinie oświaty. opieki ,ocjalnej, 
ochrony zdrowia i budownic
twa mieszkaniowego wielnmilio 
noWYch l'Z:es7. Amerykanów, 

Nic wiec dz:iwneęo, że orę
d1ie prezydenta Nixona. wYWO
łało hk gromkie I powszechne 
odu•wy krytyczne w 1p0łeczeń
stwle amerykańskim. 

które wnosi swój wkład do u
moon ienia pokoju. Podkre.!lili 
oni w zwią zku z tym ogrom
ne znaczenie rozmów c:i;tl!romo 
carstwowych w sprawie poleip
nenia sytuacji w Berlin[!! za
chcxlnim ora.z usuniecia tarć 
na tym dllsza.rze. 

Partnerzy r-0zmów p<Ytwierd<Zi 
li, że zdecydowan<i są pczyczy 
mać się do pokoju I odpręże
nia, które by od.powi ada ło po 
trzebom ludności Berlina za
chodniego, jak też słusznym in
teresom i suwer~mnym pra
wom NRD. 
Rząd NRD - pod odipowied

nlmi warunkami - bytby go
tów rozważyć kwestię zawar
cia niezbędnych układów z se· 
naterń Ber\ina zachodniego i 
podjąć regulacje . które umożlJi 
wiłybv Berlinowi zachod·n!emu 
konta.kty gospodarcze, naUtko
wo-techniczne I kulturalne ze 
wszy!>tki.ml państwami, łąc1m ie 
z NRF. W tym kontekście rząd 

NRD uznałbv wtedy również 
za możliwe zeliwolen le obywa 
telom BerUna zachodniego 
w zgodzie z przepisami ustawo 
wym.i NRD - na przyjazd do 
NRD, w tym ta•kże do jej st.o
!Lcy, 
Rząd NRD byłby wówczas 

Rotów prowad:dć · z sena1em 
Ber1ina zachodniego rokowain ia 
w sprawie wzajemnego tra•nzy 
tu osób I towarów, jak te.ż u 
wrzeć od·o<Ywiednie uklady, któ 
re by bvły zigodne z przyjęty 

mi normami I praktyką mię

dzyna·rodową. 
Premier W. Stoph - Jak wy 

ni•ka z Informacji ADN - prze·d 
sta·wH k0tnkretne propozycje do 
tyczące tych uiklad6w. 

Heinemann 
ostrzega 
Pre-zydent NRF, Gustav ffei

nema.nn w prrermówieniu wy
głoszonym z okazji setnej ro
cznicy Uiriodzin pierwszego pre 
zydenta Rzeszy Niemieckiej 
Fryderyka Eberta przestrzegał 
przed nową „legendą o ci-osie 
w plecy". 
Stwierdził on, że po k.lęsce 

poniesionej w _ drugiej wojnie 
świa1owej, Niemcom przedsta
w ,iono ,,twa•rdy r.achunek", po 
dobnie jak po pierwszej woJ
niie światowej. Nawiązując do 
zarzutu 1pod•nosronego po roku 
1•918, iiż Rzesza cesarska zała
mała się nie ue względu na sta 
bość mi11!ta,rną, lecz ze w:zig'lę
du n<a działalność sił wewnęt'l'z 
nych l ro„bicie wewnębrz<ne. 

He'inema·nn oświadczył. iż n·!e 
wol<no dopUŚC'ić do te-go, aby 
rozpO'Wszechnia.no nową lege-n
dę o c iosie w piecy. 

Hei1nema<nn prz.emawia1 w 
czwartek w bońskim teatrze 
miejskim w =sie uroczystośc•i 
zor.ganizowa·ne1 pTzez funda«:Ję 
im. FryderJ"ka Eberta. 

rybun.a.l genewski za-

T sąd.ztl zwrót rządowi 
a.lgierskiemu tzw. 
skarbca Frontu W11· 
;,wol.enta Na.rodowego. 
Wyn.ost on niebaga-

teLnq kwotę pro.wie fO milio
nów framków &zwajcarsklclt. 
Ten lakoniczny meldunek pra
sowy kończy długą l skompli
kowaną aferę. Prz11pomniim11 
ją krotko. 

Wymienlonq kwotę zdepono• 
wat b. generalny sekretarz 
Frontu Wyzwolenia Na.roelowe
ga, Mohammed Kh ider, na czte 
reclt kontach szwajca-rskiclt. Na 

KONIEC 
leżat on oo najbliższ11ch wspó!· 
pracownikow poznte;szego pre
zyct<mta Alg ierii, Ben Beili. Po 
zwycięstwie Frontu WyzwoLenta 
Na.rodowego Khider, któr11 w 
1964 r. z-0rgamzował nteuuanq 
rebelię przec iwko Ben Belli, na 
teren.te KabyLLt, uciekt do Szwaj 
carii i w 1965 r. skazany został 

zaocznie na śmierć przez al· 
giersk1 trybunat rew-0lucyjny. 
Zarzucono mu m. tn„ iź zabrał 
ze sobą kasę Frontu W11zwole· 
nia Narodowego. 

Z'e Szwajcarll, gdzie wnczęto 
przeciwko niemu postępowania 
ka.rne o zwrot za.branego skarb 
ca, udal się on z kolei do H isz
pani!. Tam w stycz·niu 1987 t. 

WIELKJE.f 
zg lnqt od kult niezna.'ltego za
machowca. Sprawa zwrotu 
skarbca toczyła się nadal i po
zostawała otwa.rta. Kiedy w 
październiku ub. roku zamor
dowa.ny zostal w tajemniczych 
okolicznośclaclt we FrankfurciB 
tnny emigracyjny polityk al· 
gierskt, Belka,ssem Krim, na la• 
maclt prasy światowej pojawi-
ly się docbeka.nia na temat 
związku tej spraw11 z a,ferq 
skarbca. Podobno po łmierci 
Kltidera - Belk1Usem Krtm u• 
zyskał prawo ®stępu do Wt/• 
mieni-0n11c1t kont. 

Na drod:ze prawnej proce6 to• 
ezył się jedna.k dalej. Władze 

alg ierskie wni-Os!y swój pozew 
oficjalnie. Pn:edstawiciele Arab
skiego Banku HancUowego tD 

Genewie, opanwwa-nego przez 

AFERY 
reakc11i!l,e sferv arabskie, Iwo
nili się argumentacj4, it rz<Zd 
algierski nie jest petnoprawn.ym 
przedstawicielem F.rontu Wyzwo 
l enia Na.rodowego. Usiiowa.U 
onl wykazać, iż prezydent Su• 
medien ni.e został demokrtitycz 
n ie wybrany przew-0dniczą

cym Frontu W11zwo!enia Naro• 
dcwego. 

Sąd •l!'wa;ca.rskl byl jednak 

bowiązek stosowania pasów bez I lud~! tyjących " pracy zuobko 19U roku USA wydatkowały na 
pieczeństwa we wszystkich sa- weJ, zbrojenia zawrotna sumę ponad l!ORYS LEONTIEW 

Legenda o ciosie w plecy 
dzisia·j jest nie uzasadniona jesz 
cze bar<lriej niż p 0 p ierwszej 
wojnie światowej. Re.pubH1ka 
Federalna jest wewnętrznie mo 
cni eJs-za a<niżeoli była Repub)iika 
Wewarska. Mimo to n<a,Jeży 
być czujnym. Zawsre byli I be 
da s~rajni d<>gmatycy I ludzie 
wiec2ln ie myślący o przeszłości. 
Są róWlnież tera.z. A nie jest 
powiedziane, te ustrój wewnę
tn:ny NRF „oprz~ de w.szellrim 
burzom''. 

Innego zdania. Wvroklem iwo
im przyZ'tUll prawa d.o skarbct! 
prawowitemu !cit wlaJcicte!owi -· 
Algierskiej Republice Ludowej 
t naknal bankowi wyptacimi• 
równ!et 5-procentr>wyeh ods•• 
tek. 

moehodach osobowych. ~ ~~~ 
J. MOSZCZENSK! 

* SPORT * SPORT * ·SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

ŁKI - Gornik 4:2 

Outsider trudnym przeciwnikiem dla łodzian 
Rozegrane wc=r&j w Łodzi 

zaW'Ody hokejowe o mistrzo
stwo I ligi między ŁKS l Gór
nhl<iem Murcki przyniosły cięż
ko wywaa<ezone zwyciestwo ło-

dzianom 4:2 (2:2. o:o. 2:0). 
Bramki nadały w kolelnośc;: 
3 m1n. Od'O!"OWicz Cl:O), 12 min. 
Solorz (1:1), 13 mln. Posiłek 
(1:2), w 14 min. 1>adla samo
bójcza bra-mka. strzeJ<>nia przez 
Sojkę, ostatnim zawod·ni.k iem 
ŁKS . który dotknął krążk.a. był 
Urbański (2:2). 46 min. Słowa
kieW!cz (3:2), 54 min. Kopezyń
ski (4:2). 

G6rni.k: Chrobeok, Ha.ndy, Fi-

l<1k. Broda. Winkler. Solorz, 
PO!;ilek, Bem, Pecnik. Cofał:>, 

Kania. Sojka. Just. Zagórski, 
Zając Gru.szka. 

LKS: Kosyl Chodakowski. 
Szewczyk K<>pczyńskl. Rakow
ski, B i.ałynicki, Urbański. J. 
Stefain ia-k, Le1czvk. Słowakie
wicz. Ła!!oda. Odorowi~. Ja
kubczyk, M. Stefa.ni.ak. Słok . 
Po1z. Le&Zczyński. 

Sedz:iował<! p.o. Drewicz I 
Ri;eszu.t z 'Krakow.a. Widzów 
ok. 6 tyg. 

Nie dziwimy sie kibicom, 
którzy p0 dwóch tercjach wczo 
radsa:ego SPC>tkani.a WY•N!żali 

Basen „Olimpii'' dla kadry czy TK K F?I 
D~żCJ naxi.t.!ejir wi1p:11li 11 zada.sienlem basenu „Olimp-li" 

lód.zcy plywa,cy. Bqdi ce> bqdi łe"t to w tej chwili Jedyny w 
Polsce kr11tv basen SO-metrowy. a Je>k wiadomo wszystkie 
poważne zawody na śwteeie odbVWaią rię wtaśnle na base
nttch o tych rozmtaraclt. 

Ostatnio spotkaliśmy jednego z utaLentowa.nych, mtodych 
lóazkich plywa•ków. Nti pyta-nie ja-k przebiegają na basen ie 
„OlimpW' treningi, ze zdumieniem U$lys:e1Umy, że takowych 
kadra Łodzi na owym obiekcie n.14! przeprowadza. Plywacy 
trenują no: . swoich baaenach krytych, a ja.k w i adomo 1q to 
plyw<anie zs-men-owe. ' Tymczasem latem znowu będziemy się 

zżymali na slabe wyniki naszych plywaków. Nie zapominaj
my ta.kte, te czeka na1 11 Centralna Spartakiada Młodzieży. 
gdzie Od plywa.ków wvmagad dę będzie oelpowtedntclt wy
ników. 

Tymcziuem na basenie „Ollmpfi" trenuje sobie spok-0jnle 
TKKF. Trudfl<O tJo nazvwad zresztą treninga-mi, po prostu lu
dzie za.tywa.jq re1.a.1uu. 1 to jest potrzebne, a na.wet bardzo, 
a•le wres;,cie ktoa powlniien apra<U>ió, by basen byl czyn
ny ł dla dobra sportu wyoc.zynowego i dla dobra rekrea
cji. Dos:i:!y nas sluch11, te o tym. by kadry l.odzl nie 
wpuszczac na basen „Olimpii" zadecydowal Z.KKFiT. Jeżeli 

ta.k ;est rzeczywiście, to trochę na" dztwi, że wladze odpo-1 
w iedzialn.e za sport wvczvnowy, ~ rozwo.jowł racze;.„ 
przeszkadta,j4. . ~ 

swoje niezadowol~ie z l(ry 
ŁKS. Rzeczywiście. lodzi.anie 
zaczeli mecz ba.rdzo nonszala·ne 
ko. widoczinie sądząc. że z 
outS'iderem tabeli uzyskanie ko 
rzystneiio wyniku Przyjdzie im 
bardzo łatwo. Tym.czasem iio
ście zastosowali ta1ktyke krót
kiego krycia, ii ra.iąc orzy tym 
bardzo ambitnie czym wybili 
z uderzenia naooastn ików ŁKS. 
Stad ani sie obejrzeliśmy , a 
już w 13 min . Górnik prowa
dził 2:1. Samohó.icza bramka w 
14 m1111. d<la ŁKS zdeprymowa
ła gooc·i. ale leszcze w drugie! 
tercji musieliśmy zżvmać sii: n.a 
chaoty<ezna Jire lódzkiel!o ze
społu. Dopiero trzecia tercja 
tel!o spnt~nia mol!!ła sie oodo
bać. ŁKS orzyr>omniał sobie 
wi<locznie. że należy d,., czo
łówki ekstraklasy I swolą grą. 

wreszc ie w tej terci•i. potwier
dt:i,ł swoią wysoka loka te. 
Nie w iemy .iednak. czy zatarł 
tym niezbyt or7.viem.ne wra-
1\enia z dwńch "ierw~ych cze
ści snotkanla. Mn7e <iz!sia1 w 
•o<>lk•nlu rewanżowym bedrzie 
lepiej? 

w ze"l>ole ŁKS "" wvr,jqnle
n ie uslu1tuie Kazim ierz Ch~ 
da k ow•kl. mol!llcy swn.iA sm
hl~ ,iA I oo~wie-ceniem l)vć n·•Y 
klarlem d'1A młoosrvrh k<">'e-
11.ów. W zeme>le r.órn i k~ onc1n
bała sie ofi<P·ność i ni e·Udflnl !-
Wt'>Ść całej dru,yny, (ms) 

GKS Katowice - Uni.a 7:0 
(1:0, s:n. 3:o) 

PO'lonia - Ba>i.Jdon 6:1 (2:ł, 
3:0, 1:1) 

Pomorzani•n Podha·le l:ll 
co:o. o:n, 1:0) 

Naprzód ~ 1AC!a Sllł '1:' :1:1, 
J:fl. -- .... 

Pod siotkq 
!l'aJbliżsZA sobota I niedz.iela 

;>rzyniosą łódzkim k>i'b i<e<>m s.iat 
kówki zaledwie dwa mecze w 
tei dyscypli.nie sportu. Będą to 
sootkania " mistrzostwo U lil'(i 
mężczyzn między Anilaną i 
Wa rszaow:a,nką. Poe za tek sobot
niegn meczu o godz. 16. a nie
dzielnel'(o o !!<>dz. to w haui 
orzy Al. Unii 2. 

L:der ta·beli ekstraklasy pa'ń, 
łódzki Start wyjechat do Wair
sz~wy. )(dz:e czekają go dwa 
trudne mecze z miejscową Spój 
n ią. Miejmy nadzieję, że zakoń
czą się one pomyślnie dla ło
d·zianek. 

Druiioligowe zesPolY pat\ rów 
nież grać będą na wyjeździe. 
ŁKS w Toruniiu z Budowla1ny_ 
mi. a Start II ze Startem Gdy. 
nia. (m) 

Szermierka 
W Lodrl r~gra.no turniej 

klasyfiokacyjny w szermierce. 
będąc:'!' ostatJnirn SIP'rawdtia nem 
przed . Ol!óbnop<Ylskimi zawodami 
w Byd.go.szca:y, A <>to wy·nitkl 
turntleJu: 

we florecie koibiet triumfo
wała Ba•natówna (MKS Pa,bia
n'ice) przed Bobr0"'7ską i Gada
lińską (oble Włók ni an t.ódźl. 

floret mężczyzn wyigrał Kroch 
malS'ki (1AZS Łódt) pT<Ud Ksie
tykiem (Z jednocuni Pab.I i 
Gwarkiem (Koledarz). 

Zawody w !!'Zpadzie ~akońCtZ:V· 
ty się 'zwycięstwem Wilka 
(AZS) przed Kondratowskim 
Made•je<WIS'ki'lll (Obaj Włókn<iar7-
Lódź), a szalblę wygrał Ja)(lie1-
skl (AZS) ip'l'ttd Wójc!ńStk1m 
(<Włóknoall'Z) i A'brarmowiczem 
(Re~ur-'a). 

W punktacji ogóLnej WY'l('l'all 
Wtók,niaxz p.rud AZS ' J(ole
&u~.... . -

Szczyp~orniści Anilany chcą utrzymać się 
na trzecim miejscu 

Po niezbyt fortunnym starcie 
w pierwszej rundzie rozgrywek 
mistrzowskich. pierwsroligowi 
szczypiorniśc; Anilany w pięk
nym stylu odrabiają straty. Od 
ooczątku roziirywek drug'.ei run 
dy łodzi-imie nie przegrali all'li 
jednego meczu. co świadczy o 
ich dobrej formie. ~ało to na 
szei drużyn ie trzecie m:ejsce w 
tabeli. A oto czołówka tabeli 
ekstrakl.asy pilki rec:onej: 

1. Grunwald 
2. S!ąsk 

27:13 305:296 
27:13 338:2'71 

12:16 i 1s:22. Nada•rza sli: świet 
na okazja do 1rewa.nżu. Nieco 
n'.epokoi stan zdrowia . czoło
wych zawodników Anilany: Wa 
chowicza. Jaroszczaka I Piwoń
skiego. którzy doznali kontuzji 
w OooJu. ale orawdopodobnie 
z wyjątkiem Piwoń!Okiego wy
stąpią oni w najbliższych spot
k;in:a.ch. 

Sobotni me.cz rozpocznie !ł:e o 
godz. 17,45. a niedzielny o )(odz. 
U,45 w hali ŁKS przy Al. Unii 
2. (S) 

3. Arulana. 
4. Wybrzeże 

23:17 337:322 i---------------
23:17 313:313 

Najbliższy przeciwnik łod·z!an, 
m ielecka Stal zajmu.ie 6 loka
te. m;i.iąc 18 punktów zdoby
tych i 22 stracone. W ub i egłe.i 
rundzie w M'.elcu Anilana dwu 
krotnie uległa gospodairzom 

Decydujący mecz 
Jutro bokserzy Widzewa uda,ją 

się do Gdańska. a.by stoczyć de 
cydujący pojedynek o we.iście 
do I Iii!! itrupy „B". Widzew 
wyjeżdża w następującym skła 
dzie: Drożdża!. Pa,bich, Reszpon 
dek. Radzikowski, Wioch, Fili
o iak. Bies \acki. Rojewski, Ro
s i ński. P iech. Cichulski. Wa,1-
czak i Proc:hoń. w drużynie 
Stocz.n:owca walczyć beda m. 
In.: Orsz, Bend ig, Gumowsk\, 
Gugniewicz, Grod·:ziki i Andrusz 
kiewicz. 

Pierwszy mecz łodzi.a.nie wy
iirali 14:6. W wypadku, gdyby 
~ wejściu decydować miały 

ma~e punkty - Wod zewowi wY 
starczy zd<>byc:e orzYnaJmniej 
7 punktów, aby ur.y&kl&ć UPl'ai 
Rimlft .rwUll9i 

• 

Tu Zuric:h 
Mistrzostwo Eu•ro,py w tań

cach na loc!.zńe zdobY'ła radziec 
ka para L. Pachomowa - A. 
Gorsllkow, przed parami A. 
Bu·ok - E. Buck (NRF) 1 S. 
Getty - R. Sradshaw (W. Bry 
ta1nia). 

U. ZIELm'SKA NIE STARTUJE 

Wczoraj ro~poczęla !fię także 
jazda obowiązkowa kobiet. Po 
trzech tl·gu.rach prowadzi Schu 
ba (Austria) przed Almasi;:y 
(Węgry) i Dodd (W . .Rrytania)\ 
Mistrzyni Polski, Urszula Zie
lińska tut przed rozpoczęciem 
k0<nkurencj! zachorowała I mu 
siała zrezy)(nować z udzlalu w 
mistrzostwach. 

~„ .... „ ... „ .. „„ .. „ .•. „ ••. „"" 
Z OSTATNIEJ CHWILI 

& Koszykarze Legii w ćwier~ 
fbnałach PZP przegra<!I z Fides 
(Nea<pol) 75:84 (38:45). 

& Ka't'. ln Balzer u.stan<YWiła 
ni-eoticja1ny halowy retk<>rd 
świata w ll!lie•iU ną 80 m p,pł; ~ 

a.• • 
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* Kiedy MPO otrzyma tachografy 

* MPK będzie uprzątać 
, . 

ze smegu 

przystanki i wysepki tramwajowe 
Na 06-tatnim posiedzeniu Ke>

misjl Komun.i.kac.ii i Ge>soodar
ln Ke>munalneJ RN m. Łodzi 
radni ocenrn prace łó<lzkiel(o 
MPO dowrców i MPK w wal
ce ze skutkami śnieżyc i l(ołC>
ledzią. Stwierdzono. że MPO 
mimo niedostatecznego jeszcze 
sprzetu na ogól nieźle radzt 
sobie z oczyszczaniem ze śnie
gu zarówno peryferii miasta 
ja•k i jego centrum. 

Jednakże daje s!e zauważyć 
brak odPoWiednlei ke>ntroli 
pracy woz<Yw MPO. Jeden s.a.
moch6d, który .. oa.tre>luje" tra
sy nie Jest w stanie przepro
wadzić dostateci:ne .1 kc>ntrol! 
wszystkich piaska·rek i oh!igów. 
Najlepszym wyjściem z tej sy
tuacji byłoby zain·stalo\\'anie w 
każdym samochodzie MPO soe
cjalnych u rzadzeri tzw. tacho
grafów które by wykazywałv 
i reje.strowalv prace kieroW<:Y 
i obsłu.gi wozu. Tacha.grafy Pl"O 
dukuie Łódzka Fabryka zega
rów. ale iak dotąd Mt'O nie 
me>że sie doczekać ich orzy-

z 

d:1:iału dla swoich ootneh. 
Ostatnio tachografy wedcowaly 
z Lodzt dl.:. ootrzeb warszaw
skiego PKS. 

MPO ma POd swoją o-oieka 
ponad 25 pre>c. \li'$ZYstktch uJic. 
Pozostałe 85 proc. orzyooda 
dozorcom. instyt,ucjom i zakla
ao-m oracy, Na 9.300 nierucho
mości zatrudniony<:h iest tylko 
2.308 do-ze>rców. Wielu z nich 
pracuje ofiacnie. ale metoaam! 
„Jak <7-a króla Cwieczka". Da
je sie oo<:zuć brak zmechanizo
wanego małego sprzetu do od
śnieżania chodnikow. 

W C"-Bsie oosied·zeni a komisii 
zapytano kto ma uo czatać orzv 
sta•nki i wysepki tramwajowe. 
Do tej pory nikt sie tym n·ie 
zaJmowal. Zobowtązano wiec 
MPK. aby op'.ekowało sie wy
sepkami i orzystankami. uorza
ta.iąc z nich śnie·!(. Płacić za to 
beda ooszczególne dzielnicowe 
rady narodowe z funduszu nrze 
znaczc5nego na. akcie zimową. 

U. kr.) 

Tasak- argumentem w dyskusji 
141 marca ub. roku ok. god:zt

ny 7 rano do Michała Radkie
wicui lat 61 (<7-am. Rokic iń
ska 19. m. li) orzyszli w od
wiedziny koledzy. Złożyli sie 
na wóctke i już Wkrótce eawe
dZili przy kieliszku. Tematem. 
który najbardziej „rozoalił" do 
dy-;ku•ji by! spór. kto jest s.il
niejszy i zwiinnieiszy. Na.if!ore
cej dyskutował z Radkie.,.ic•em 
Zdzisław O. Pozostali uczestni
cy biesiady którvch temat si
ły nie i.nteresował oou.ścili goś
cinne pro!(i. 

Go.;ooctarz coraz ba·rdzle1 pod
nieco-nv alkoholem I rMmową 
u7.ył w oewnej chwiH 1-llkr> 
argumentu tasaka, Zdr.iellł nim 
w twarz swojego przeciwnika . 

Zakrwawiony Zdzisi.a-w O. po
czął wzywać pome>cy. Sąsie<iz-i 
zawiadomili Po11:otowie Ratunko 
we I milic.1e. Zdzisław O. zo-stał 
C>dwieziony de> SflPLtala. a Rad
kiew!cz POWedrował za kra·tki, 
Sąd Powiatowy dla m. Lod>.:i. 

biorąc cod uwa!(e m. in. nie 
najleosza ooinJe oskarże>nel(o i 
fakt. że cios tasakiem soowo
dował u of iary trwałe zeszpe
cenie. s.k.azał Radkiewicza na 
4 laUi i 6 m iesi e<:Y Pozbawienia 
wolnooc! i na 3 lata oozb.awił 
go oraw oublicznvch Ponadto 
bedzie on musiał zaołacić sym 
bolicznie 1000 zł D<>'SZkndowane
mu. tytułem c7.eścioweito naora 
wienia krzyw<iy. 

(eo) 

Dvskusia nad olanem oaólnvm 

WCZORAJ W GODZINACH WIECZORNYCH. JŁóW
NA KOMISJA URBANISTYCZNA ZAKOl'<CZYLA DWU 
DNIOWĄ DYSKUSJĘ NAD PROJEKTEM PLANU 
OGOLNEGO ZAGOSPODAROWANIA PRZESTRZEN· 
NEGO ŁODZI. 

M 
ówion0 wlaści·wde o wszy
stkim. Plan o-gólny bo
wiem dotyczy każdej 
dziedziny naszego zycia 

(od mieszka•nia poprzez p.racę 
a.ż po wypoczynek). Fachowcy 
z calej P<>lski wyrażal.i sW<>Je 
opinie i o wybranej przez na 
szych urban.is>tów metodzie pra 
cy i o samy<:h elementacb pia 
nu, czyLi owocach tejże pra
cy. Wypowiedzi dotyczyły i u
kładu k<>munikacy.Jnego (tram
waj , metro, a jeśli tak - to ja 
kie i kiedy), i projektu cen
trum Łodl'li. i terenów zielo
nych. i waru,nków klima~ycz
nych, I moż1iwaś<:i osiągnięcia 
sta•ndaNiu miasta do jakiego 
dążymy. „Przeni<:<>wa.no" do
kla<i.nie cały pla•n. Nic driwne 
go. opinia Głównej Komisji 
Urbanistycznej ma decydujący 

N<YWy pla·n ogólny zakłada 
możliwości „dogonienia'' resz
ty kraju. Nie zakłada burzLl
wego rozwoju, jeśli cho-dci o 
liczbę lud•n<>S<:i. ale stworzen•e 
o-dµoW'iednich waruników tym, 
którzy w Łodzi mieszkają. któ 
rzy w Lo-d2Ji prac-uJą l będą 
pracować. Mimo wiec, te nie 
zakłada się budowy wielu oo
wych fa'bryk, mówi się „ „o<l 
twarzaniu" stalI'YCh na oeryfe 
riach. o mooernizacji tych fa
bryk i pe>prawie warunków by 
towych łodzian. nie tylko d·ro 
gą polepszenia wa.runków mie
szka·n iowych a.le także i re
kreacyjnych. usługowych i 
innych. Łódź bowiem ma pra
wo do posiadania tego •ame
g0 stflndardu jaki posiadają 
iftne miasta. 

Wiceprzew. Prez. RN m. Lo
dzi J, Lorens p<>dkreślil 
s~czególna wagę dyskusji i ol
br~ymie zainteresowanie władz 
miasta jej przebiegiem. Nasze 
władze lkzą na wiedzę fachow 
ców w ro'Związywaniu trud
nych spr a w miejskich. Czy 
stać nas na standard jaki pn:e 
widuje plan ogólny? Mówca 
po<lkreślil, że osiągnięcia ostat 
nieg0 dziesieciolecia świadczą 
o tym, że jesteśmy w stanie 
wykonać ~rspektywi<:$ne pr<>
g~ozy planu ogólnego i z Ło
dzi, miasta pod wieloma wzgłę 
dam; najbardziej zaniedba·nego 
uczynić miasto. gdzie się bę
dzie d<>brze mieszkało, 

Główna Komisja Urbani'l"tycz
na w swoich końce>wy<:h wn1o 
skach zaproµonowała akcepta
c je planu ogólnego dla Łodvi 

900-tysii:c„nej. nie pre<:ywjąc 
doklad.nie czasu. Zaprop„nowa
la także kilka drobnych ko
rekt, które nie rzutują na ca
łość opr acowa•nria. 

A. P. 

wpl;vw na akcepta<:ję projektu.--------------------------------
przez Ministerstwo· B'.ldown·i· 
ctwa I zatwierdzenie go przez 
P~ezydium RN m. Lodzi. A po 
siadanie dobrego planu ogólne 
go warunku.ie prawidłowość 
rM:woju miasta. 

Zdecydowana więks:ooś" wypo 
wi.a<lającycb sie urbal)istów po 
czuwa się do odpowiedzialnoś

ci za pnyszłe losv naszych 
mia.st. Do tej pory - z jakże 

zrozumi&łycb względów - bu• 
dowan.o (ch<>dzi tu o nowoczes 
n~ mies-.:ka.nia), tam gdzie po
wstawał przemysł, W Łodzi 

przemysł już był i nie było pa 
lącej potrzeby bardziej ęo roz 
wijać. Dlatego też, długg nie 
inwest.owano w łódzkie Dudow 
nictwo mi„szkani-0we. Mimo o

statnich lat, które wniMly w•e 
le nowego, pomiędzy Łll1!zią a 
innymi ośrodkami poglębiłv się 

dyspro.porcje w standardzie nie 
tylko samego budownictw& mle 
szkaniowego (oczywiście atatl'
stycznie), ale w wyposażeniu 

całego miasta. 

Kenti,.., „crłowa" s1eacr 13 ""'··~ 

,,Jak wysoko jeszcze?'' 
Pona<i 104!-letnia oalma Kentla 

osiągnęła w łódzkiej palmiarni 
wysokość 12.5 m. Innych 21 
palm wyrosło na wysokość O<! 
6 do 10 m. Piekne stare okazv 
egzotycznej roślinności .. duszą 
sie" w starych szklarnoiach 
szumnie nazywanych oalm iar
nią. przerobiony<:>h przed dzie
siątkam1 lat z budynku pofa
brycznego. Cia-sno tu i <>ż dziw. 
że mimo tak orymitvwnych Wił 
runków oalmy jakoś sie trzy
mają i dalei rosna . Naturalnie 
wielk„ to zasłup;a personelu. 
który re względu na bezoie
czeristwo oracy musi od dłuż
sze!(o ju.ż czasu oracować tutaj 
w ka&kach, a.by w razie awarii 
stro-oów. choć w ten spo«ób z•
hezpie.:zyć swe głowy od ura
zów. 

projekty wciąż są na wa.rsz.ta
cie architekta, to czy jest sens 
męczyć dalej rośliny? Spotka
liśmy sie nawet z uwagam1. te 
lepiej nawet było Je przeka
zać o-śro-ctkowi. któ·rv oo.siada 
lepsze wa•rU>nki. Byłaby to 
chyba osta.te<:zność. Zal byłoby 
wyzbyć sie z Łod<'-i oiek"1ych -
tu wyhodowanych - okazów 
jakich nie ma nawet Poznali 

Remont p.aJmiarnl wraz " 
oodlą<:zen :em do EC ma być 
ukoriczo-ny w sieron!u, ale 
obiekt oowinien być udostęp-

niony publiczności w lipcu. 
Wtedy !odzianie l>edą mogli 
z.nów spo.i rzeć n a o iekne p.al
my. cykasy, cytryny, storczy
ki. k aktusy stło-czone w dwóch 
małych P<>mieszczeniac h. Jakże 
ina<:-zej orezentowałvbv s'e w 
odpowiednich. prze•trzenny-ch, 
jasnych, oszklonych pawilo· 
nach... (Kas.) 

Wodociąg pod nasypem kolejowym 

W ublei!:l:vm roku rozpoczął 

sie w oalmia:-ni remont. któcv 
trwać be<lzie do oolow:v te<fo 
roku, W efek<:ie dac-h noiższeJ 
szklarni oe>dniesie sie o 3 me
try a wy+...,ze.1 (gdzie znaidu1e 
9ie na .iwóek<7.a oalmal o jeden 
metr . Obvdwa budvnki maia 
bvć też oe>ctłaczone do el ektre>
C'ienło,.,r ni. Wrm-ocni siE: też 

nadwatlt>ne fund•menty Re
mont. k+ó„P~o „ kM-zt '"'V-tiiPc!e 

co naimniej 2.5 mln zł. iest ied
n.ak tylko „ola.te-kiem". któ
ry oo7w<>li t>!'Zediłu7vć .. hcltoo" 
o·owhorycznej pałmi.arni o p.a
re lat. 

W .chw'.li obecnej trwają o
statnie przygotowania do prze 
prowadzenia wo-dociągu poo na
sypem kolejowym na ul Pa-
bian '. ckiej. · 

Józef Koper, mistrz III gru
py robót Miejsk iego Przeds. Ro 
hót Wodociągowych i Kanali
zacyjnych pracuje z brygadą 
Józefa M'.koJajczyka już od k'.J 
ku lat. Natom iast brygada, w 
skład której wchodzą Jare Le
wandowski i Zygmunt Bystrzy-

'4• „Kraje poludniowo-wschod 
nie.i Europy" prelekcja o 
godz. 18 w DDK Poles:e (Wa
p:enna 15). 

A ~o bibliotece Iwana Groź
nego" - odczyt d'!' i ·nż. Kaz'.
m ierza Aścika. o godz. 18.30 w 
Klub ie Rosyjskim (Więckowskie 
ltO 13). 

A Spotkanie w Klubie Myśli 
Laickiej „Racjonalista", 0 i:t:od?.. 
18.30 w SDK „Luti:ia" (P:otr
kowska 243). 

A Cecylia i Bolesław Kae,,.. 
ml\rkowie (Leśm iana 3) zostali 
wciora; udekorowa.nl prze:r; Wi 
ceprzewodnkzącego Prezydium 
DRN Górna Jerzego Las7.ezyka 
medalami „Za długoletnie oo
życie matżeńskó.e". Serdecznie 
gratulujemy. 

.&. żołnierze Grupy 011eracYJ
ne.l „Polesie" gen. Kleebeql(a. 
uczestn'.cy walk Pod Ke>ck'f'm 
i Wo!a Gulawską (1939 r.l pco
szeno sa o osobiste J.ub li&tow-

cki (na zdjęciu) w „'Wodoclą
~ach i kana! izacji" wspóln!e 
pracuje 14 lat. Ich dziełem jei;t 
wiele przeprowadz<>nych robót 
wo-de>coągowych ' kanalizacyj
nych w naszym mleśc'.e. Robo
ty przy ul. Pabianick'.ej - 1.ak 
informuje mistrz J. Ko.per -
należą do trudniejszych, po
r:'eważ trzeba będz: e przy po
mocy specjalnej prasy hydrau 
liczne.i zakładać tłoki, któ~e 
pozwolą pod nasypem ko;ejo-

ne zgłoszeO.:e sic: do Komisji 
Historyczr:ej zo ZBoWiD (Piotr 
kowska 211) w każdy wtorek w 
godz. 18-19. 

A. Prokuratura Wojewód7'ka 
m. Łodzi i KM MO prosza męż
czyznę, który 8. V. ub. r. mie
dzy godz. 22 i 23 przy zbiegu 
ul. W'.eckowsk'.ego i Zeromskie 
go n.aby! na prośbe napotkan<'
J!:o tam mężczyzny pól litra 
wócfki, aby zgłosił s ic lub sl<on 
taktował telefoniczn'.e z KM 
MO w Lodzi (Sienkiewicza 26( 
28, pok. 2'41. tel. 292-22 w. 186). 
Ponadto proszen i sq o zgłosze
nie się tamże mężczyzr:a i ko
bieta, którzy tegoż dnia stali 
m'ędzy gooz. 22.4G i 23.20 w bra 
mie posesjl przv Al. 1 Maja 33. 

• Prześwietlenia małoobra'Z• 
kowe m:eszkańców W~dzewa 1. 
u.I. ul. Wysokiej l:>d nr 44 do 
korica) i Wodnej (od n.r 1 do 
nr 10), 

wYm przebić rure stalową dłu
go~ci 12 m. PC>dobne roboty 
oC>d nasypami kolejowymi by
ły prowadzone na Nowych Sa
dach ; przy ul. Obywatelsk'.ej. 

W dn'.u. w którym C>dwiedz\
l iśmy teren robót wodoc:ągo
WYCh przy ul. Pabian:ckiej, 
brygada M'.kolajczyka koriczy
ła właśn'.e zasypywanie wyko
pów i wyrównywar:·ie terenu o
gród'ka przez który biegi wy
kop. Za kilka dni rozpoczną 
s ' ę najważniejsze robotv .. wko 
ovwani.a si~" pod tory kolejo
WP., (j.kr.) 

Foto: L. OleJn.'.c"-Bk 

W Aż.NB TELEFO~ 

Informacja telefoniczna 
Straż Pożarna Ol. 666-łl. 

199-•. 
Poi:otowle Ratunkowe 
Pocotowie MO 07, toe-•, 

TEATRY 

• 595·55 
231-11 

• ---
wrELKII - godz, 19 .st.ras.my 

dlA-·ór". 
POWSZECHNY l!:<>dz!na 11 

.,Wszyscy moi synowie" 
NOWY - godz. 19.15 „Janosi•k. 

czyli na. sz.kle malowane" 
MAŁA SALA - go.dz. 2IO •• Ro-

deo" 
JARACZA - godz. 1-4.31 •. Ani.a 

z Zielonego Wzgór;>,a", godz. 18 
.. K ról Edyo" 

TEATR 7.15 - godz. 19.16 •• Łez
tern" 

OPERETKA - godz. 19 M w~
deńska krew0 

ARLEJON - godz. 17.30 ,.Ma
sk4 m istrza Fantaski" 

PINOKIO - godz. 14.Jł „Orty 
i trąbki". 

FILHARMONIA (Narutowicza 2ł) 
- godz. 19.30 Koncert symfo
niczny - ork. PFŁ. Dyrygent 
- Arkadi-usz Basztoń. Solist
ka Natalia G.awrilowa 
(ZSRR) - laureatka VIII Mię 
dzyna~C>doWe!(<> Konkursu im. 
F. Chopona w Warszawie - 1970. 
W programie: P . C"-8.jkowskl 
Uwertura - fantazja .. Romeo 
I J\llla". P. CzaJkowski 
Koncert fortepl.a.nowy G-dur, 
P. Cza.ikowski - Koneert fo-r
te-pianowy b-mo<ll. 

MUZEA 

8ZTU1[J tal. Wł~w*4elo 11t 
nie<:ZY'TIN! 

ARCHEOLOGICZNE ł ftHO
GRAFICZNB (PL Wol~ t4) 
ęodz. 11-lT 

HISTORn RUCHU ltEWOLU· 
CY,JNEGO ('211. Gdariska. 1-3) 
godz. -16 

BISTORU WŁOKIENNICTWA 
W?otr<ko"N9ka 282' god2. 10-17 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UŁ <Pal"l< Sil~ IOdL 
&odz. lO-Jll' 

Co hed>.:le d.alei - e>lo ovta
nie na kt'>re obecnie nie mnn:
n:i 7,n.ale7.ć o-dooW'i....:l?!. Wvd•
ie !t iP. 7e d.a)c.,.e -e,,,o-ntv (a b''
ło i~h już 0·1er!tem f"7v) na 
nir sie nrzvrla.t:J?.a. J~~lt nie 
stać n.a,11; na budowe nc-~mi;i„ni 

:z O'"&wrł;frwttn ?.d.a·r7.P<ni<t=i. pla
n-r>"'PMt!-f w o'brehie 0>~P·o<T11 ho
tanicznei:o. na ZdrO'Wi·u. które! 

eo~ GDZIE? KIEDV~ 
ł..0DZK:IB ZOO 

ezymle Od godz. t-15.JO Clka-
81 czymia dO 15) 

ltlNA 

BAŁTYK - „ WLninetou w Do
ltnie Smlel"CI" od lat Ił (jug.
NRF) godz. JO. ltl.30, 15 .Zbietr 
z Alcatraz" od »t 11 (USA> 
e'Xlz . 1'1.JO. 30 

LUTNIA - „Popierajcie -ego 
112.eryta" (USA) od lat ".l, g. 
Hl. 12. 14 „Gwie?'Jda • polud:t!a·• 
(USA) C>d la>t Il O:C>dz. Ul.JO. 

19.30 z koocertem grnipy „No 
To Co" 

POLONT•A - „Pamiętaj o rocz
nicy ślubu" od lat 16 (a·n~.) 
godz. 10. 12.15 14.30. 17. 1-9.30. 

WISŁA - „Zbieg a Alcatraz" 
Od lat 111 (USA\ goock. 1.0, 
12.15, 14.30, 1'1, 19.30 

WłOKNTAftZ - nie!'~ 
WOLNOSC - „Win•netou w Do

li.nie Smier<:i" oo la't 14 (jug.-
NRF) god•z. 10. 1'2.30. lS, 17.30, · 
2t, 

ZACRRTA „St>arta·lrns" od 
lat 16 (USA) god-z. lł, 14, 11 

STYLOWY - "Pogoń za Ada
mem" oo 1.a-t 14 (pol.) l(Od7., 
16, 18 (l2ł - Pro.J.ekc.la DKF) 

STUDIO - Tylko dla ltLn stu• 
dyJnycb „Charlie Bubbles" od 
lat li <•nit.) godz. 17.15. 19.30 

ADRIA - P<>~narńe a tytu
łeom "Czarny d1'1eń w Bla<:k 
Rock" od l&t 1'I (USA) gods 
IO. !!. 14. Hl. 18, 211 

TATRY - B.a..tk! „ZOO" "°"'7;. 
16, 17; „Maty" od lat 16 ~oo!.) 

godz. 19. 1'2, 14, lł, 2a 
CZA.JKA - „Znicz oli.m!l'i·:tski" 

Od lat 1-4 (pol.) p;odz. 17, Hl.15 
DKM - "Bi,twa nad Neretwą" 

od lat 1'4 (jug.) godz, 115.«>. lł 
ENERGETYK - "DZJi.eń oczy

szozell'ia" (lpOI.) od lat lł g. 
17 „Polowame ne mętczyzne" 

rtr.) od lat 141, i:oo-z. 19 
&OLE.IABCZ .,Płami.et\ oad 

Adriatykiem" (jug,) od lat M 
gooz. 17, Ul. 

LDK „Piękność dnia" od 
lat 18 (franc.) godz. 14.45, 17.15 
(~o<lz. 29 - Projekcja DKF) 

GDYNIA - .,Cziłowiek w pięk
nym krawacie" od lat 16 
(franc.) godz, 10, 12.30, 15, 17.30, 
29. 

HALKA - ,.Nle·wid-zdalny bata
h<>n" od llłt 111 (jug.) g~. 
15.45 „Angelika t sulta·n" od 
lat 18 (fra.nc.) godz. 17.45, 20 

1 MAJA - .• Wujaszek ez.aro
dz1ej" od lat 11 (w~.) irodz. 
15.45; .. Szlacheck1e gniazdo" 
od lat 14 (radz.) god.z. 17.45, 20 

ŁĄCZNOSC - „Ko-chaś" od la.t 
18 (szwedz-ki) godz. 18. 

MŁODA GWARDIA - HDaleko 
n.a zachodrie" od lat 14 (l"adz.) 
~e>dz. 10. 1~ 14. lAI. l&, 20 

MUZA - ,,.Jesień Cheyen.nów" 
<>d lat tł (USA) eodZ- 15. 
17.30. 20 

OKA - „Tajemndcrry mnitcb" 
(<radz.) od la·t 14 g<>d?.. 10, 
12.30. 15 „Siedem ra.zy 1too1e-· 
ta" twl.) od lat IS. ifod-z. 
17.JO 20 

POLESIE - .. Piękny listopa<i" 
(wł.) C>d lat 18 g odz. 117. 19, 

POPULARNE - .. Zamek pulan 
ka" (franc.) od lait 16 godz. 
15, 17, 19 

PRZEDWJOSNIE ,.Twan 
IMńoła" (pol.) od la.t 11, godz. 
15. !7, 19.30 

POKW „Wspama~ walu· 
cJe" od lat 14 (t'Um.) godz. 1• 
„Zbrodn'la t ka.r~" Od lat 111 
(ndz.) go<!~ 18.19 

PIONIER - n~!?m' 
REKORD - •• Rom.antY't'?Jni•• od 

J.a>t 16 (0<>1.) ~~. 10, U.3-0. 15, 
1'7.30. 2lt 

ROMA - "S:iiczęttiwy Aleksan
der" od la<t 1-4 fklane.) godz„ 
1'11, 1~3'11 „~ od łat :u 
(lpoll.) ~ 15, 1''-15, 1$.30 

SOJ'USZ - „DDwacda ipOOwor(1w"' 
oo lat 11 rJ-aip.) godz. trr, 14 . 

STOKI - •. Shalll'k'O'' od łat M 
ttirane.) god;r.. 16.~. 1'1.ł5, 20. 

Modernizacja hali 
ZPJ „Pierwsza0 

W ramach modernizacji za
kładów Przemysłu Jedwabni
czego „Pierws-za" przebudowa
ny został również oddział apre 
tury. Stara hala w której do
tąd warunki pracy były nie
zwykle trudne - ciemna i ni
ska - zmieniła się nie do po
znania. 
Dzięki projektantom z Biura 

Projektowania Zakładów Włó
kienniczych ; wykonawcy ŁBP 
Przemysłu Lekkiego - Północ, 
bala apretury „zmieniała się" 
bez jednego dnia przerwy w 
produkcji. Zaczęto pracę od zro 
bienia wykopów pod funda
menty do nowego stropu, Jl!i~
które z nich wypadały w m1eJ
scacb. gdzie ustawione był~ 
maszyny. Aby nie zatrzy~ac 
pracy, maszyny zostały podnie
sione i... nad wykopem pro-du• 
kowały bez przerwy. Nowy 
strop powstawał nad stairym. 
Na specjalnym pomoście budo
wano J)Oszczególne elementy I 
w całości on:esuwano i ukła
dano nad starym dachem. T.en 
system budowy stropu był nie
zwykle skomplikowany i J>O 
raz pierwszy zastosowany w 

kr;!u·~montowaniu nowego da
chu przystapiono do rozbiór~i 
starego. znów bez zatrzymama 
jakiejkolwiek maszyny, . Pra:ce 
w bali są już na ukonczenm. 

Na Gdcńsldej 

Bar, kawacrnaa, 

kino ••• 

y 

W połowie przyszłego 
roku zostanie rozebra
ny plot odg-radzający od 
ul. Gdańskiej, przyległy 
do BihliotekJ. Waryń5kie
go, plac budowy. Zało
ga Lódzkiego Przedsię
b iorstwa Buoownictwa 
Miejskiego nr 1 ma za 
zadanie wyibudować tam 
do tej pory trzykondyg 
nacyJny obiekt. Na je
go paorterze pomieści się 
bar, zaś na pierwsz-ym 
piętrze kawiarn.ia. Dru

gie piętro natomiast, po 
ląezone z Biblioiteką im. 

.Waryńsk iego zajmie sa
la kinO'Wa na potrzeby 
tej~ bi•bli.oteki. 

Na zdjęciu - plac bu 
dowy. (AP) 

Foto L. Olejniczak 

SWJT - "Arsen Lupl>n eontra 
Arsen Lupim" Od 1.ait 14 (.fr.) 
g. 10, 11!.30, 15 „Koty" od Lat 
IB (fr.) godz. 17.:W, 2D 

DYŻURY APTEK 

Pi.otrkoW9ka la'f. Tuwima 59. 
Rzgowska 147. Limanowskiego 
'ST, Zielona 28. Plac Wolności 2, 
Cie&<'-kows.kiego s. 

DYżURY SZPITALI 

t B:ll>nik& Poł.-Gln. AM 
ut. Curil!·Skłodowskief U 
dzielnica Górna. 

U Klinika Pol.-Gln. AM 
ni. Sterlinga 13 tkieln!ca 
Sródmieście f poradnie .. K" 
ul. Nowotk.I 80 i Kopcińskie
go 32, 

B:linlka WAM uL M. l'OP. 
nalskiej 31 - dzielnice Polesie, 
Sródmleście t rej<>nowe t>Ora1-
nie „K" ut Piotrkowska 101 
I Piotrkowska 269. 

Szpital łm. R. Wolf - 111. I.a• 
giewnieka 34 - dzielnica Ba-
łuty. · 

S-.:pitaJ Im. R. .Jordana - ni 
Przyro<lnk:za 719 - dzielnilc~ 
Widzew. 

Chi<rlllrg!a południe - Szpital 
im. Sterlinga CSterlinJ!:a l/5) 

Chirurgia oółn<>e - S7.oital 
im. sterlinga (Sterlinga 1/5) 
. Chiruritia urazowa - Szoitsl 
im, Radliriskiep;o cnrewnow
sk.a 73) 
La~yngc>logia SZJOita.J i·m 

Barli~kie11:0 (Koociri,.,ki~o 22) • 
Okuli$tyka Sz:oitał Im. 

Barlicki~ (Koociriskieito :12) 
Chirurgia i lairyn~olo-ltla dzle 

cięca. - Szipiitał im. Konoi>ni
ckie·j (Soorna 36/50) 

Chtnllrgia ot:zczekowo-kwa-r:zowa 
--;- . ~P'i'tai im, Barrtickiel(<) (Kop 
c1n1Słn~o 22) 
To~sy>kologia - In~ytut Me

dycyny IP.racy (Teresy 8) 

!r<>aVA. POMOC LBKARSKA 

Nocna pomoc lekanka Starli 
Pogotowia Ratunkowe1?0 oriv 
ni. Sienkiewicza 137. tel. ~G6-66. 



Dslalnle krzesło 
elektrqczne 
Prokurator generalny s tanu 

Pensylwania zn iósł w środę ka 
rę śmierci I zarządził że jedy
ne krzesło elektryczne r:a tere
n!e sta.nu znajdujące sle w wię 
zieniu w Rockview, powinno 
zostać niezwłocznie zn:.Szcllone. 
Nie było ol}o używar.e od 1962 
roku. 

Wodo dla prz~mysłu [Dd Rwd 0 o 

I e k k 1 e g o S6'- 11 IO-t 
======- = -- -== -_ 

Ogółem w dziejach stanu Pen 
sylwania wykonano 350 egzeku
cji. Jest to jedenasty sta n USA, 
który zniósł karę główną. 

l!!ł!l!! 
A WczO'raj w Sieradzu na 

skutek raptownego weJsc1a na 
jel'ldmlę, 60-letnia Józefa Płach 
ta wpadła pod c•i ęża•rówk~ PK5 
ponosząc śmie rć na miejscu. 

A W Wdli Rogoz ińskiej, pow. 

Placówki naukowo-b~d~·wcze 
przemysłu lekkiego posw:ęca.ją 

ostatnio w'.ele u wagi n iedoce
nian iu w przeszłości problemu 
os zczędne .j gospodarki wodą w 
procesach p rodukcyjnych. Jest 
to równ i eż zagadn ien :e o du
żym zna czen iu I s połecznym : w 
wielu bowiem m iastach fabry. 
ki. włók ienn i cze ko-rzys ta.Ja z sie 
ci miejskich. C<' poga,rs zR zao
patrzen!e w wo!tę ludności. 

Szczególnej ostrości nabiera 
ten problem w Łod :oi, g•d•zie Już 
teraz występu.ie deficyt wody, 
i która w okres ie naj bliższych 
lat - do czasu uruchomien ia 
kanału Sulejów - Łódź będzi e 
mus i ała itospoda·rowa ć nią nad 
wyraz os zczędnie . Tymczasem 
wyprod.ukowan '.e 1 m tkan i.ny 
baweln :Rne1 po.c i ąga za s·obą zU 
zyc1e do 240 1. wody, wełn ianej 

360, a lnianej - ok. 400 l wo
dy, Stowarzyszenie Włók ienn i. 

ków Polskich i Instytut Włó
kiennic twa wysunęły więc pod 
adresem zjednoczeń i fa.bryk ca 
ły szereg wniosków, zmie·r zają
cych do zmn óejszenia zu ży.c i a 
wody. bez szkody dla Jakości 
wyrobów. W Centralnym Labo
rato r ium Pr zemysłu Bawełnia
nego np. skonst r uowano elektro 
n iczny czujnik dla bieln ików 
wykońc zaJnLc zych, umożliwiają
cy bardzo oszczędne zużywanie 
wody w tym sziczególnie wodo
chłonnym odd ziale fabryeznym . 
w przemyśle wełn :2.nym (w 
ZPW im. 9 Maja i ZPW im. Nie 
dzi elskiego w Lodz i) w prawa. 
dza sie Rk~ua.!n ' e system wtór
nego w ykorzystania wody w 
p rocesie płukan ia welny. Wtór
ne wYkorzysta.nie / wody zaczęto 
ta.kże stosować w dużych za.-

kładach bawełn i·a.nych im. Ku
nick iego. 

Naukowcy - specjaliści z za
kresu wykończa.'.nictwa wiele 
nadziel wi ążą również z rewe
lacyjną metodą bezwod·nego pra 
nia ; farbowania tkan in przy 
zastosowa,n:u rozpuszczailników. 
Eksperymentalnie - przy uży_ 
c:u importowa,nych agrel(atów 
- przeprowadzono próby w tej 
dziedzinie w zakładach włókien 
n:czych Łodzi („Olimpia."), Zgie 
rza IZPW im. Pietrusóńskiego) 

oraz w za.kŁadach bielskcch („Ba 
welana"). Agregaty te umoi.li
wiR 1a powao7me zmn iejszenie zu 
życia wody (o dwie trzecie) 
oraz zwiększen ie wydajności od 
dzóalów wyikończaln i czych przy 
zmn·iejszonym za.nieczyszozeniu 
ścieków fabryeznych. 

Łódź, kiierowca Edward Ba•rt 
czak, utrzymując nadm ierną 
szybkość podczas wym ija nia. 
zj echał z nasypu na łąkę . Pa
sażerka samochodu. Leokadia 
Dębowska, na skutek 0:!111e sio 
nych w wy>padku <>b r a żeń 
zmarła w d rodze do szpi tala. 
Poważnie poszkodowa•ny na 
zidrowiu jest równ·ież kierow
ca. 

PO CYKLOl\llE 

4 W RadO'!Ilsku. przeb i ega.J ą 
cv Jezdnię 7-łetni Stanisław Do 
browolsk i wpadł pod c i ę7Hów 
kę. prowadzona orzez Br<>ni
sława Kn·W••lówkę. Chłopiec 
poniósł śmierć. 

4 Wczora .j o god.z. 7.25 w Ło 
dzi na ul. Wólc-zański ej 2'. ó, 
kierowca c ięża rówk i IT 4~62 , 
Henryk W. na sku tek nadm ier 
nei szv bk ośei uder z y ł w stoi '! 
cą „ Warsza wę" 4330 IB . Straty 
poważne, ofiar nie było. 

4 O godz. 9.45 na ul. Kłono 
wej przy Lima.n.owskiego ,Star" 
5475 IB prowadzony przez Ma
ksymi.Ji·ana M. potrąc i ł na przej 
ściu dla pieszych 10-letn•ia Bo 
żenę P. (Odola•nowska 7). Dziew 
czynk-a doznała niegroźnych po 
tłuczeń. 

4 O godrz. 14.30 na ul. Piot r 
kowsk ieJ 309, k ier<~woa .. Syre
ny" FE 1'101. Stan·i sław F. po
tr ąci! na przejści u dla p ieszych 
86-letn iego Star;islawa W. (Ul. 
S'krzywana 15). Poo t1kodowany 
c:Loznał lekk ich obrażeń. (kl) 

Po cyklonie „Felicia". który przeszedł nad Mozambikiem w sty
czniu, olbrzymie tereny tego kraju znalazły sie pod wodą. 

Do tej pory liczba ofiar kataklizmu nie jest znana. N/z: pra
cownicy Czerwonego Krzyża rozdają żywność ludności z tere-

nów nawiedzonych przez cyl<loi'l. 

Jak Już \.n ·formowaliśmy, pod
czas rozmowy przeds tawiciela 
naszej redakcji z wic~przewoct
n oczącym Obywatelskiego Ko
m itetu Odbudowy zamku K ró
lewskiego w Wa.r&zawie. dy rek
torem Muzeum Narodowego 
prof. dr Sta.ni.sławem Lorentzem 
ustalono, iż stosowa.n.a przez 
nas forma przyjmowania o·fiat 
na odbudowę Zamku. wydawa
n ia pokwitowań i umleszczania 
wpłacanych sum na specjalnej 
książeczce PKO, .iest p r awidło

wa i powinna być kontynuo
wana. Bedziemy wiec nadal w 
sekretariacie redakc.H przyjmo
wać indywidualne i zbioroWP 
wpla:ty na ten sztachetn y cel, a 
także publikować nazwiska i 
nazwy tych instytucji, które 
dok.onały wpłaty bezpośrednio 
na konto OKOZK PKO I OM 
w Warszawie nr l-9•12.?122, 

Dnia 3 lutego 1971 r. zmarł W dniu 
zmarł w 
ukochany 
Dziadziuś 

3 lutego 1971 roku 
wieku lat 67 nasz 
Mąż, Tatuś, Teść i 

Pani Maria Biesia<i·a wplacila 
na to konto IGO zł; 2.140 z! 
w.ptac i ło Kolo PTT-K nr 1 przy 
Biurze Proje•któw Prnemystu 
Papierniczego w Łodzi, wzywa
jąc jednocześnie wszystkie ko
la PTT-K oddziaru łódZJkieg" 

do podobnych inic.ia·tyw. Nato
miast wc-z:oraJ w naszej redak
cji wpłacili : 725 z! praeow.nicy 
Dzi.a~u Epidemiologicznego łódz
k·iej Stae•H Sam.•Elpid. (Przyby
szews·kiego l<Cl). Adm inistracja i 
pracownicy maga•zynów LPPT 
„Fa•kopa" (Koperni.ka 36) wpła

cili w naszej redakcji 420 zł. 
komi.te! domO'Wy (Piotrkowska 
n.r 24) Od !o.ka.torów i admini
stracji - 34.5 zł: 400 zł - samo
rząd i personel nauezyciel„ki 
Szikoły P<>d•s-ta·wowe.1 nr rn8 im. 
L. Sta<ffa (Franois:okańs<ka 53).; 
ł5ł zl uaznlowle klasy rr wra.z 
z prof. Alojzym Dynowskim -
z Liceum Ekon·omlez.nego w 
Zgierzu (l~ Styetmia 89/91). 
Wszy&tkim serdecznie dziękul•
mir. 

ZYGMUNT 
GABARA 

LAT 64 

S. tP, 

Jon Olczak 
Dziś zachmurze nie duże, mo

żliwe więksre przejaśnie•nia. 
Temperatura mrnima'łna minus 
1 st„ maksyma-Ina plus 4 st. 
Wiatry stabe i umia!'lkowa·ne. 
póvnocne i póbnocno-wschod
n ie. Jutro mo:M!iwe opady, na-

dłuiroletni nra.cownik Zakła
dów „Kopolmatex" w Łodzi. 

technik włókiennik 
długoletni pracownik przemy

słu włókienniczego. 

Wyrazy irtebokiego współczu 
cia ROdzinie Zmarłego skła
da.ją: 

Pogrzeb odbędzJe sie 6 lute
go br. o godz. 15,30 z kaplicy na 
Cmentarzu Starym przy ul. 
Oirrodowej, o czym powiada
miają pogrąte!'J w rlebokiej 
żałobie i smutku dal ci epło. " 

Dziś zachód słońca o godz. 
16.3ó, jutro wschód o 7.!5. 
(Dziś ~mieniiny obchodzą Aga 

DYREKCJA, RADA ZAKLA 
DOWA, RADA ROBÓTNI
CZA, KOLEŻANKI i KOLE 

DZY 
ŻON A. C(HtKA, ZIĘC, 

WNUCZĘTA I POZOSTAŁA 
RODZINA 

ty). 
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- Być może - przyznał Drake - lecz 
postaraj się, żeby sędziowie przysięgli 

.w to uwierzyli. 
Otworzyły się drzwi i stanął w nich 

Jackson. Mason skinął na niego głową. 
- No Jackson, przekaż nam tę poufną 

informację - rzekł. 

Jackson był podniecony idy zaczął mó
wić: 

- Rozmawiałem z sekretarzem sądu 

w Santa Barbara. Podałem swoje na
zwisko, adres i numer telefonu na od
wrotnej stronie ostatecznego orzeczenia 
rozwodowego, gdy wniosłem tę sprawę 

jako adwokat Piotra K'enta. · 
- No więc? - spytał Mason, gdy Del

la Street dyskretnie wśliznęła si.ę przez 
drzwi i usiadła przy swoim biurku. 

- Sekretarz sądu powiedział mi przez 
telefon, że Doris Sul!y Kent, występują
ca za pośrednictwem „Hettley and Hett
ley", wniosła skargę związaną z. całym 
procesem rozwodowym, powołując się 

na oszukańczą machinację w sądzie i 
oświadczyła, że powstała zmowa; że 

Kent nakłonił ją do wszczęcia procesu 
rozwodowego i że okłamał ją co do wspól 
nej własności, w której posiadał nie u
jawniony udział w patencie n.a narzędzie 
do d~cierania zaworów i że był współ

właścicielem firmy „Maddox Manufactu
ring Company" w Chicago; że patenty 
zarządzane przez to towarzystwo są war 
te. więcej niż milion dolarów i że one 
stanowią wspólną własność. Ona również 
twierdzi, że ostateczne orzeczenie rozwo
dowe stanowiło oszustwo wobec sądu i 
wniosła oświadczenie złożone pod przy
sięgą z powołaniem się na para1raf 473 

Kodeksu Prawa Cywilnego, twierdząc, 

że zwolniła swoich adwokatów z Santa 
Barbara i wynajęła firmę adwokacką 

„Hettley and Hettley; że pozostawała 

pod wrażeniem tymczasowego orzeczenia, 
które zostało wydane dnia piętnastego 

i że powiedziała adwokatom tej firmy, 
1z takie orzeczenie było przedmiotem 
rozprawy sądowej; że 'oni nie mieli oka
zji zajrzeć do sprawy aż do ubiegłego 

wieczoru; że przesiedzieli całą noc za
nim byli gotowi wnieść skargę do sądu. 

- Kiedy dokumenty przedstawiono w 
Santa Barbara, Jackson? 

- Skarga cywilna w celu unieważnie
nla tymczasowego orzeczenia rozwodo
wego była wniesiona do sądu około go
dziny wpół do dziesiątej. Obliczyli so
bie, że tak czy owak ·ostateczne orzecze
nie rozwodowe nie powinno być wydane 
przed godziną dziesiątą. 

- A oświadczenie pod przysięgą z po
wołaniem się na paragraf 473 Kodeksu 
Prawa Cywilnego? 

- To było niedawno. Zainscenizowali' 
to w sądzie. gdy dowiedzieli się o osta
tecznym orzeczeniu rozwodowym. Doku
menty widocznie przygotowali w Santa 
Barbara. Biuro sekretarza sądu nie dzwo 
niło do mnie do momentu przeprowadze 
nia ataku na to ostateczne orzeczenie 
rozwodowe. 

Mason zwrócił się do Delli Street: 
- Poślij kogoś do tutejszego biura se

kretarza sądu w celu stwierdzenia, czy 
nie wniesiono pozwu, by uznać Piotra 
Kenta za osobę niekompetentną i wy
znaczyć jego żonę jako opiekuna sądo

wego. 

Mason ponownie zwrócił się do Jjlck
iona: 

- A co jest z tą kwestią, o której 
nadmieniłeś przez telefon? 

- Dziś nad ranem, o godzinie trzeciej, 
Maddox telefonował do pani Kent i 
chciał, żeby wspólnie z nimi działała, 

- O trzeciej nad ranem! - wykrzy
knął Mason. Jackson skinął głową. Ma
son lekko gwizdnął i rzekł: - Opowiedz 
mi szczegółowo. Opowiedz mi wszystko 
to, co się wydarzyło. 

- Gdy otrzymałem od pana instrukcje, 
rozpocząłem uważnie obserwować dom 
pani Kent. 

- Czy miałeś jakieś trudności z odszu
kaniem tego domu? 

- Nie. Udałem się od razu pod wska
zany przez pana adres. Przebywałem 

tam aż do północy i nie dostrzegłem 

znaku życia, jedynie światła paliły się 
na niższym piętrze. 

- Jak mam to rozumieć, nie widziia• 
łeś nikogo poruszającego się? 

- Właśnie! 
- Co potem się wyd.arzyło? 

- Około północy zjawił się Harris. To 
mogło być tuż przed północą, nie pa
miętam dokładnego czasu. Powiedział mi, 
że obejmie zadanie obserwowania domu, 
toteż zabrałem HeleRę Warrington z jego 
samochodu i udaliśmy się do hotelu. 
Harris pozostał tam w swoim wozie. Noc 
była niezwykle gorąca o tej porze roku 
i okna pani Kent były otwarte. Harris 
okazał się diabeln ie dobrym detektywem. 
Gdy zadzwonił telefon, Harris odnotował 
ezas. Było dwie minuty po trzeciej. Po
równał czas na swoim zegarku z czasem 
Stanów Zjednoczonych, następnego dnia 
rano stwierdził, że jego zagarek 
śpieszył się minutę i pięć sekund, tak, że 
właściwy czas pe>winien był być wtedy 
pięćdziesiąt pięć sekund po trzeciej i na
pisał w swoim notatniku to, co ona po
wiiedziała. 

- Mógł ją usłyszeć? 

(43) (Dalszy ciąg nastąpi) 

PIĄTEK, 5 LUTEGO 

PROGRAM I 

10.00 WJad. 10.05 „Rodz.inka" 
- fragm. 10.25 Konce !"t. 10.50 
Gra R. Maxwell - ha·rta. 1.i.00 
Bolesław Prus eontra A•lek

;;.,,nder Glowae<ki ". Ll.30 „Dedy 
kujemy II zrnJa•nie". U.45 Pa
s-tęp w gospoda-rstw1ie dorno
wy>m. 12.05 z klraju i ze świa
ta. 12.25 Więcej , lepiej, taniej. 
J.2.45 Roln·i<>zy kwadra ns. 13.00 
Dla kl. I-II - Bia·ły ni edż
wied~. 13.20 Swojskie melodie. 
lł.40 Rytmy ł melodie. 14.00 
Rep. litera.ck.i „Kto kupi tro
chę humoru". L4.20 Muzyka ł>a 
letowa 15.00 Wiiad. 15.05 Godzi 
na d•ia dziewczą.t i chłopców. 
16.00 W.\ad. 16.05 Alfa I Omega. 
16.30 Popoludnie z mł·odością. 
18.50 Muzyka i aktualności. 
19.15 Z księga,rskiej laily. 19.20 
MotO-ilprawy. 19.30 Ko.neert ży 
czeń. 20.00 Dziennik. 20.2'5 Mu
zyczine p<>cztówki z Bułgarii. 
20.47 Kronika sportowa. 21.00 
Ze Wsi t o wsi. 21.!.5 600 se
kund z tesp. B. Hardego, 21.25 
Pięć minut o wychowa.n;-u. :n.3o 
Ze!tpól Dziewiątka. 22.00 Maga 
zy•n studenc·k•i. 23.0o LI wyda•nie 
dziennika. 23.1'5 K. Pendere<>ki 
- Kwa.rtet smyczkowy. 23.30 M. 
:Ravel - „Da·~nis i Chloe". 24.00. 
Wia d C>tnośc.i. · 

PROGRAM li 

9.30 WJad. 9.35 z życia zw. 
Radz. 9,55 Konce·rt. :0.25 „ w_ 
sbronę Agnies~ki" - fragm. 10.45 
z mu.zyki fra•nC'uskiej. 12.05 z 
klraju i z.e świata. 12.25 Utwo
ry skrzYJp·cowe. 12.łO (Ł) Ko
in-tlnika ty. 12.45 (L) „Nauka i 
technika". 13.05 (Ł) Koncert 
muzyki prekJasyc:onej, 13.2'5 (Ł) 
Reporta.ż. 13.40 „Na sajgońskiej 
u•Licy" - ga•węda. H.oo Wiad. 
14.05 „Na est !"a•dach naszych 
przyja<Ciól". 1-4.45 Blęok.itn.a szta 
feta. 15.00 · Koneer-t Chóru PR. 
15.20 „Sw1aotowe pr-zeboje". 15,30 
„ Warszaw·&kJ Pa•rniętnik Muzycz 
ny". 1.6.00 Woad. 16.05 Melodie 
i rytmy. 16.45 (Ł) Aktualności 
łóc:L2lk ie. 17.00 (Ł) „P.rzed kon
certem w FHha<rmonii". lr/.10 
GŁ) Koncert rozrywkowy. 17,30 
(Ł) Z>mowe mel<>d ie. 17.55 (Ł) 

„Ml-Od?.i w ha·nd:lu". 18.20 Son 
da. 19.00 Echa dm.ia. 19.15 Lek 
cja j1:z. ang. 19.30 Od1tworze.nie 
ikoncertu sym~<>noiei.nego z fesU 
walu mwzycznego w Luga•no 
a.970 r. 20.20 D;)'sku&J·a tioierac
d<a. 20.40 D. e. koncertu. 21 .18 
Wiiersze B. Sadowskiiej. 7-1.28 
Konoeer1 rozrywtkowy. 22.00 Z 
kraju .i Ze świiata. 212.27 Wiad. 
sport. 2'2.30 „Ma1ga•zyn Polskiej 
Federacj.i .Jamowej". 23.00 Ta1i 
czymy iwe dwoje. 23.50 Wiad. 

PROGRAM m 

:ta.05 Z kraju l ~e świa·ta. 
a.2.25 Koncert muzyk.i unLwer-
11a•lnej. 13.00 Na wrocła·wskiej 
antenie. 15.00 Poza monitorem 
- mówli K. Maroużyńslci. 1s.10 
Kaipela czerniakowska. 15.30 
Ekspresem pr~z śwdat. 15.35 
Kwadraons ze znakdem zapyta
nia. 15.50 Jazt na sl<irzypcach, 
wiolonezeli i klawes)l1n ie, 16.15 
Wszystko w 11tylu folk. 16.45 
Nut rok 71, 111.00 Ekspresem 
przez świa.t. 17.05 Quodlibet. 
17.30 „Pożegtrra•nie z bronią" -
od.c. 17.40 Pnyśpiewki ludowe. 
L7.:15 Zebra - magazyn motory 
zaeyjny. 18.15 Przyśpiewki be1 
towe. 16.30 Ekspresem pr-zez 
św iat. 18.35 Mi'Thi-max. 19.00 „Ba 
ron von Gold.r>ng". 19.30 Przy
śtpoewki jazrowe. 19.45 Polity
ka dla wszy6tltich. 20.00 Uchem 

W dniu Z lute11:0 1971 roku 
zmarł mój ukochany Mąż 

S.t P. 

MAJOR 

STANISŁAW 
OLECHOWSKI 

WY1>..rowadzenie drorich mi 
zwłok nastapi z kaplicy cmen 
tarza na Dolach, dnia 5 lute
go br. n godz. U. o czym za
wiadamia pogrążona w głębo

kim żalu 

ŻONA 

sf.onla. 20.25 l::Iu&trO'Wa•ny tygc>d 
.n"k rozirywkowy. 21.50 I. Stra
wińskd - „żywot ro~pustn.ika". 
22.00 Fakty dnia. 2/l.08 Gwiazda 
siedimilu wiecllorów - Engel
bert Humperdinck. 22.15 Trzy 
kwadirainse jazzu. 23.00 Głos 
poety - Jalu Kurek. 23.10 K<>n 
ce<rt tylko d.Ja meloma.nów. 
Z3.50 Na diobrainoc śpiewa LU· 
cio Ba•ttisti. · 

TELEWIUA: 

PROGRAM I 

l<l.00 „Nliezidolny do &łu:i:by 
liniowej" film fab. prod, 
radz. (Poznań). H.55 Dla szkółr 
Wychowanie plastyczne d1.a 
klas VIII „Czy mod•nie 
znaczy ładnie?" (W), 14.15 Fizy
k.a dla nauczydeLi: Atomowa 
teoria budowy materii - cz. nr 
(W). 14.50 „Apollo 14" - bez
pośredni.a tra.nsmis.1a z Księży
ca (W). 15.27 Telereklama MZK 
(Ł). 16.3' Dziennik TV (W). 
16.4t Dla d-z:ieci: Po·ra na Tele
sfor a: - Rozmowy ze smokiem 
- Poo·róż do Krainy Tonu -
Niespodz ianka (W). 17.35 Nie 
tY'l·ko daa pań (W). 17.55 Za kie 
rownieą (W). 18.30 Wiadomoś
ci dnia (Ł). IB.45 Gramy o te
lewieor - teleturniej (W). 19.15 
Lek-tury współczesne przed 
kamerami Stanis'ła·W Zieliński 
(W). 19.:io D<>l>ran<>e - „Opo
wieści znad morza" (Szczecin). 
19.30 Dziennik TV (W). 20.00 
„Wizyta" nowela filmowa 
p rod. radz. (W). 20.30 Kra.j -
ty.godni k społeczno-poliitycznv 

(W). 21.10 „Góry o zmierzchu" 
- fiłm TVP (W). 21.40 Mistrzo
stwa Europy w jeździe figure>
wej na lodzie (jazda dowolna 
mę:óc '.yzn) (z Zurichu). Ok. 22.00 
(w p rze r w ie trall!Smisji) Dz-ien
nd•k 'I'V (W). 

PROGRAM 1'I 

18.09 En francais - ,powtćrze 
nie języka f rancuskiego (repe
tycja 4). 18.35 Poznajmy przy
rodę: „owady, budowa i zmy
sły owadów". 16.55 „Zycie U.te
rackie1' !i życie". lS.2-0 Dobra
noc - „OPOwieścj znad morza 
(ze Szczecina). HJ.31 Dzienn ik 
TV. 29.05 Wybrzeże Kości Slo-
n-iowej Telewizyjruy Atlas 
Swia.ta. 2t.40 „Epigram a.ty 
antyczne" - widowiSJko bale·to
wo-opoetyekie. ZiL.10 24 godziny. 
21.2ł Felieton z przeszłości -
przed kamerą Stanisław Lem 
(odc. 5). 21.35 Russki.1 jazyk P<> 
telewidieniu - kurs jęz. rosyj
skiego (lekcja H;). 22.05 Kin<> 
Wen.ii Oryginalnej - film prt'I 
dukcj! radzieckiej: „Ot, nicze
wo dlełat" wg opowiadania Cze 
chowa. 

Dnia 3 luteg 0 1971 r. zmar
ła najukochańsza Zona i Ma.t 
ka 

S.tP. 

JADWIGA 
DĄBROWSKA 

ze SMOCZYl'il"SKICH 

Nabożeństwo żałobne odbe
dzie sie w dniu 8 lute.-o br. 
o .-odz. 13 w kościele św. Ka 
rola Boromeusza na Powaz
kach w Warszawie. Po czym 
nasta1>i wyprowadzenie zwłok 
do irrobowca rodzinnego, o 
czym za wiadamiaia po11:rażeni 
w ll:łebokim smutku 

MĄŻ, C0RKI, ZIĘCIOWIE, 
WNUKI 

Dnia 2 lutego 1971 r. zmarł, 
po cieżkie.i chorobie, przeżyw
szy la.t 75 

S.tP. 

FRANCISZEK 
MAK OS 

EMERYT 

Poirrzeb odbędzie sie w dniu 
5 lutego 1971 r. 0 godz. 15,30 
z kaplicy cmentarza św. Anto 
niego na Mani, o czym za
wia da.mia.iii uograżeni w ełe
bokim smutku 

ŻONA, SYNOWIE, SYNOWE. 
WNUCZKI i PRAWNUCZKI 

~ 
~ 100.000 zl ~ 
~ wygrał w styczniu br. posiadacz losu ~ 
~ Nr 52244 ~ 
~ ~ 
~ Krajowej Loterii Pienieżnej ~ 
~ nabytego w kolekturze PML ~ 
~ ~ 
~ Łódź, ul. Piotrkowska ·95 ~ 
~ ~ • 

Redaguje kolegium. Reda.keja O wydawnictwo) - Łó<lf. P lotrkows·ka 96. Ad<res pocztowy: „Dt.'', Łódt 1. skrytka nr 89. Telefony: centrala 293-M 11\C'ZY ze wszystkl.rnt dzia.ł.amt. Red.a·kt<>l' nllo<:%elny 325-64. 
z-ca reda·ktora naczelnego 307-26. Sekretarz odpowied-z:ialny. II s~kretarz 204-75. Dzt.ały: miejski 341-18, 337-47, sp0rtowy 208-95, ekonom1ezny 223-05, 228-32, wojewódzki 341-10. dział spo
lec?-ny 621-60, dział łLst6w I Interwencji :i.03-04 (rękopLsów n.ie zam6 wlonych red. nie zwraea). kulturalny 223-tS. „Panorama" l fotoreporterzy 378-97. Dział Ogłoszeń 311-St. (Za treść <>głoszeń redakcja 
nie odpowiada). Redakcla noena 395-57, 395-59. Wydaje Lódzkle Wyd a,wnictwo Pr~owe RSW „Prasa". Kolportaż I prenumerata: Przeds. Upowsz. Prasy I Kstątk"i „Ruch" - t.ódż. Kopernika 53. centrala 
28l-2t. Cena orenumeratv: rocznie 156 zł oółrocznle 78 zł, kwarta! nie 39 z!. Zgłoszenia orenumeraty przyJmu1a urzi:dy oocztowe I oodzla!y terenowe „Ruchu". Egzempla.rz.e archiwalne .. Dziennika" 

sa clo nabYcla w sklepie „Ruchu" . Lódt. P iotrkowska 95. , Wszelkich i·ntormacjj 11 warunkach prenumeraty udziełaja wszvstk1e olac6wk1 .Ruchu" I oocz.ty. 

4 D~IENNIK ŁODUI ni: 30 !7002~ Skład I druk; . i'..ra.sowe Zł.kłady. Gratleme .RSW. „Prasa", Z..6c1!; W,, Zwirld l'l, Papier druk, mat. SO a._ ~-14. ' 




